
Na 5 (11) Warszawa, w rzesień—październik 1929 r. Rok III.

W,1
cA ^

DZIENNIK URZĘDOWY
P o l s k i e g o  M o n o p o l u  T y t o n i o w e g o
TREŚĆ; Część u rz ę d o w a .  O kóln ik i i p ism a w ładz i urzędów  cen tra lnych  do tyczą ce  s łu żb y  D. P. M. T. R o z p o r z ą d z e n i a  

i o k ó l n i k i  M i n i s t e r s t w a  P r a c y  i O p i e k i  S p o t  e c z n e j  W  sp raw ie  u b ezp iec z an ia  p racow ników  
um ysłow ych  z e ta tu  robotn iczego . R o z p o r z ą d z e n i a  i o k ó l n i k i  M i n i s t e r s t w a  S k a r b u .  W sp raw ie  
d ie t i kosztów  po d ró ży . W  sp raw ie  w y k ładn i u stęp u  3-go p u n k tu  a. art. 4 u staw y  o uposażen iu . Zajm ow anie s ta 
now isk  w  służb ie  państw ow ej p rzez  pob o ro w y ch . O głaszanie ro zp o rząd zeń  w ładz państw ow ych , p o d leg łych  W ładzom  
N aczelnym . W  sp raw ie  zm iany cenn ika  de ta licznej sp rzed aży  n iek tó ry ch  gatunków  cygar. Z a r  z ą  d z e n i a i o k ó l 
n i  k  i D. P. M. T. W  sp raw ie  d o d a tk u  ekonom icznego n a  żony ro b o tn ice  i p row izjon istk i Po lsk iego  M onopolu  S p iry 
tusow ego . P rzep isy  o spo rząd zan iu  zestaw ień  p ro dukc ji. Z am ów ien ie  o d dzia łow e m aterja łów  ty ton iow ych . W  sp ra 
w ie m ieszkań  w  b u d y n k ach  m onopolow ych . W  sp raw ie  m ieszkań  w b u d y n k ach  Polskiego M onopolu T yton iow ego  
W  sp raw ie  u sta len ia  form i sposobu  zam ów ień  części zam iennych  i ak ceso rji do sam ochodów . W p ro w ad zen ie  
now ego w y kazu  gospodarczego  ,.W yrób  P ap iero só w ". Z ap ro w ad zen ie  ew idencji sam ochodów  i ich  kosztów  ek sp loatac ji 
Z arząd zen ie  w  sp raw ie  sp o rząd zan ia  „W y k azu  p rzy p u szcza ln eg o  zap asu  fab rykacy jnego".
Część nieurzędow a. K raje  p o siad a jące  i n ie p o siad a jące  m onopolu  ty ton iow ego . Z w ierzę ta  p o ży teczne  d la  ty to n iu  
W zo ro w a  fab ry k a  p ap ie ro só w  w N iem czech.

C Z Ę Ś Ć  U R Z Ę D O W A . /
OKÓLNIKI I PISMA WŁADZ I URZĘDÓW CENTRALNYCH, 

DOTYCZĄCE SŁUŻBY D. P. M. T.

R O ZPO RZĄDZEN IE MINISTERSTWA PRACY 
I OPIEKI S PO Ł E C Z N E J.

W arszawa, dn. 7 sierpnia 1929 r.
MINISTERSTW O PRACY 
I OPIEKI SPOŁECZNEJ 

Nr. 3564/U, II.

W sprawie ubezpieczenia pra
cowników umysłowych z etatu 

robotniczego.

Do
Dyrekcji Polskiego Monopolu Tytoniowego

w m i e j s c u .

W związku z pismem Dyrekcji Monopolu 
z dnia 28/IV, 1928 r. L. 8485/P. II, przy którem  p rze
słano odpis okólnika z dnia 20 lutego 1928 r.

L. 1076/Pr. I., M inisterstwo Pracy i Opieki Społecz
nej zw raca uwagę na następujące wątpliwości, któ- 
reby mogły powstać przy zaliczaniu poszczególnych
kategoryj pracowników do pracowników umysło
wych na podstaw ie wspomnianego okólnika:

Art. 3 p. 1 rozporządzenia Prezydenta Rzeczy
pospolitej z dnia 24.XI. 1927 r. o ubezpieczeniu p ra 
cowników umysłowych (Dz. U. R. P. Nr. 106, poz. 
911) zalicza do pracowników umysłowych osoby 
spełniające czynności administracyjne i nadzorcze, 
wyliczając przykładowo pewne kategorje pracow ni
ków, objętych tym przepisem. W yliczenie to obej
muje również majstrów i równorzędnych z nimi p ra 
cowników, przyczem rozporządzenie daje określe
nie kogo należy uważać za m ajstra (względnie rów 
norzędnego z nim pracownika): jest to osoba, k tóra 
kieruje technicznie pracą w zakładzie lub jego od
dziale i jest za całość tej pracy odpowiedzialna. 
Osoby nie odpowiadające tem u postanowieniu roz
porządzenia mogą być uznane za pracow ników umy
słowych wtedy, jeśli spełniają czynności administra-
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cyjne, jak  nadzór nad p racą  pew nej grupy osób 
z praw em  dysponow ania p racą  tych  osób i jeżeli 
obok tych czynności nie spełn iają z reguły  czynno
ści fizycznych rów norzędnych z czynnościam i fizycz- 
nemi, jakie w ykonyw ują osoby p rzez  nie n adzoro 
wane.

Z takiego określenia zakresu osób, podlegających 
obow iązkow i ubezpieczenia na  podstaw ie art. 3 p. 1 
rozporządzenia P rezy d en ta  Rzpl. z 24.XI. 1927 r. 
w ynika, że dla zaliczenia do pracow ników  um ysło
w ych obojętny jest ty tu ł, jaki dana osoba posiada, 
a decyduje jedynie rodzaj spełn ianych p rzez nią 
czynności.

Co się tyczy  spraw y obliczania sk ład ek  od 
w ynagrodzenia dodatkow ego ubezpieczonych, to 
M inisterstw o zw raca uw agę n a  art. 11, w spom niane
go rozporządzenia, z k tó rego  w ynika, że jedynie 
w ynagrodzenie, o p arte  na umowie, bądź w ynikające 
z przepisów  praw nych lub ze zwyczaju, podlega za 
liczeniu do ubezpieczenia, natom iast w ynagrodzenie 
nie dające się zgóry przew idzieć i nie w ynikające 
ani z przepisów  praw nych  ani ze zw yczaju (nad
zw yczajne rem uneracje , gra tyfikacje  i t. p.) za licze
niu do ubezp ieczen ia nie podlega.

Za D y rek to ra  D epartam en tu :
(— )/. Wysłouch.

N aczelnik W ydziału.

ROZPORZĄDZENIA I OKÓLNIKI
M IN IS T E R S T W A  SKARBU.

W arszaw a, dnia 9 m aja 1929 r.

M INISTERSTW O SKARBU 
L. D. III 694/1/29.

W sprawie diet i kosztów podróży,

Do
K ancelarji Cywilnej P rezy d en ta  R zeczypospolitej, 
B iura Sejmu i Senatu , N ajwyższej Izby K ontroli, 
P rezydjum  R ady M inistrów  i w szystk ich  M inisterstw

w m i e j s c u ,

W sk u tek  zapy tań  n iek tó rych  w ładz w sp ra 
w ie niżej podanych postanow ień  rozporządzen ia R a
dy M inistrów  z dnia 17 w rześn ia 1927 r. o należno
ściach za podróże służbow e, delegacje i p rzen iesie 
nia (Dz. U. R. P. Nr. 92, poz. 826) M inisterstw o S k a r
bu  w yjaśnia na zasadzie § 28 tego rozporządzenia, 
co następuje:

Do § 5 lit. b.

C ała d ie ta  należy  się ty lko w  tym  w ypadku, 
gdy poby t poza zw ykłem  m iejscem  służbow em  p rz y 
pada  na  po rę  nocną m iędzy 21-szą a  6 -tą  godziną
i w tej porze nocnej trw a  dłużej niż 6 godzin. Bez

znaczenia zaś jest okoliczność, czy ten  okres nocny 
ponad 6 godzin p rzypada na  jedną noc, czy też  na 
dwie noce po sobie następu jące. C ała d ieta  należy  
się zatem  np. za podróż służbow ą, trw a jącą  od 27 lu- 
tego godziny 18 do dnia 28 lutego godziny 3 i jedna 
minuta, jak  rów nież za podróż służbow ą, trw a jącą  
od godziny 2 do godziny 23 i jedna minuta tego s a 
mego dnia, p rzyczem  jedna m inuta oznacza, że ch o 
dzi o okres nocny, trw a jący  dłużej niż 6 godzin.

Do § 5 ostatni ustęp.

P rzepis ten , usta la jący  chwilę, od k tó re j n a le 
ży liczyć początek jazdy, m a analogiczne zasto so 
w anie tak że  do ustalen ia  chwili zakończenia jazdy,

Czas odjazdu, w zględnie przy jazdu  kolei, s ta t 
ku  i t. p., usta lony  w  oficjalnym  rozk ładzie  jazdy, 
należy  przyjm ow ać za chw ilę rozpoczęcia, w zględ
nie zakończen ia  jazdy tym i środkam i lokom ocji, a to 
n aw et w w ypadku, gdyby fak tyczny  ich odjazd lub 
przyjazd  był z jak ichkolw iek  pow odów  opóźniony 
lub przyspieszony.

Do § 7,

P rzep is ten  nie do tyczy przeniesien ia .
G dy um ieszczenie funkcjonarjusza w szp ita lu  

odbyw a się na  zasadach  rozporządzen ia  R ady M i
n istrów  z dnia 4 sierpnia 1926 o państw ow ej pom o
cy lekarsk ie j dla funkcjonarjuszów  państw ow ych, 
sędziów  i p ro k u ra to ró w  (Dz. U. R. P. Nr, 95, poz. 555), 
w  myśl k tó rego  (§ 7) S karb  P ań stw a nie pokryw a 
całego kosztu, lecz tylko 75% kosztów  leczenia szp i
talnego, (taksy szpitalnej), zaś re sz tę  t. j. 25% tych  
kosztów  p okryw a funkcjonarjusz, w ów czas należy  
p rzyznać funkcjonarjuszow i tak że  25% diety.

Do § 13.

Przepis ten  jest w yjątk iem  od zasady, w ypo
wiedzianej w § 2 pkt. 1) i 2) p ostanaw ia on bowiem, 
że mimo odbyw ania kom isji poza zw ykłem  m iej
scem  służbowem , nie należy  się ani d ie ta  ani zw rot 
kosztów  przejazdu  w tym  w ypadku, gdy odległość 
miejscowości, w k tórej m a się odbyć czynność kom i
syjna, od u rzędu  zw ykłego m iejsca służbow ego w y
nosi mniej niż 2 kim.

W spom nianą odległość danej m iejscow ości od 
u rzędu  należy  liczyć nie od granicy danej m iejsco
wości, lecz od miejsca czynności kom isyjnej w  tej 
m iejscowości.

Do § 14,

P rzepis ten  dotyczy w ypadków , gdy funkcjo
narjusz oprócz norm alnej drogi, odbyw anej z m ie
szkania do u rzędu  (zw ykłego m iejsca służbowego), 
odbyw a jeszcze drugą drogę z m ieszkania lub u rzędu  
(zwykłego m iejsca służbowego) dla w ykonan ia m iej
scowej czynności kom isyjnej.

Z atem  funkcjonarjuszow i, k tó ry  np. k o n tro lu 
jąc p rzez k ilka dni m iejscow y u rząd  podległy, nie

Akc
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uczęszcza p rzez te  dni do zw ykłego m iejsca służbo- 
wego, nie należy  przyznaw ać unorm ow anych niniej
szym  przepisem  kosztów  przejazdu  do m iejsca k o 
misyjnego.

Do § 16 ustęp pierwszy.

G dy funkcjonarjusz odbyw a podróż służbow ą 
z m iejsca delegacji do m iejscowości, k tó ra  jest jego 
zw ykłem  m iejscem  służbow em , należy  się m u d ieta  
ty lko za czas p rzejazdu  tam  i z pow rotem , nie n a le 
żą się zaś d ie ty  za czas jego poby tu  w zw ykłem  m iej
scu służbow em . W ynika to  z § 2, k tó ry  nie pozw ala 
na pob ieran ie  d ie t w  zw ykłem  m iejscu służbow em . 
T ak a  zasad a  jest z aw arta  tak że  w  § 17.

Do § 16 ustęp  pierw szy do słów: „o ile z ty tu 
łu podróży służbowej nie należy się w yższa d ieta“.

Przykład: Funkcjonarjusz, będący  na delegacji 
np. w W ilnie, odbyw a w okresie  zm niejszonych d iet 
delegacyjnych podróż służbow ą do W arszaw y. Za 
czas tej podróży  służbow ej należą mu się d ie ty  z ty 
tu łu  podróży  służbowej, t. j, d ie ty  w arszaw skie , k tó 
re w stosunku  do delegacyjnych diet w ileńskich są 
wyższe o 20 %:

Przykład odwrotny: Funkcjonarjusz, będący
na delegacji w  W arszaw ie, odbyw a w  okresie  zm niej
szonych d iet delegacyjnych podróż służbow ą do 
W ilna. Za czas tej podróży  służbow ej należą  się mu 
d iety  z ty tu łu  delegacji zw iększone do w ysokości c a 
łej diety, poniew aż ta  d ie ta  zaw iera w sobie 20% 
zwiększenia, a więc jest d la niego korzystniejsza, 
niż d ie ta  z ty tu łu  podróży  służbow ej t. j. d ie ta  w i
leńska, k tó ra  tak iego  zw iększenia nie posiada.

Do § 20 ustęp ostatni.

Postanow ienie to p rzesta ło  być ak tu a ln e  od 
czasu w ejścia w życie rozporządzen ia P rezyden ta  
R zeczypospolitej z dnia 22 m arca 1928 o p o stęp o 
w aniu  adm inistracyjnem  (Dz. U. R. P. Nr. 36, poz. 341, 
t. j. od dnia 1 lipca 1928 r.) i to  rozporządzenie n a le 
ży stosow ać n iety lko  w  spraw ie objętej § 20 ostatn i 
ustęp , lecz wogóle do całego try b u  postępow ania ad 
m inistracyjnego p rzy  za ła tw ian iu  rachunków  n a leż 
ności za podróże służbowe, delegacje (odkom ende
row ania) i przen iesien ia , przyczem  szczególną uw a
gę należy  zw rócić na postanow ienia rozdziałów  
VIII, XII i X111 trak tu jący ch  o w ydaw aniu  decyzji,
0 odw ołaniu od decyzji i o term inie w noszenia o d 
w ołania.

Do § 21,

W yrachow anie się z zaliczki, udzielonej na 
przypuszczalne koszty  podróży  służbowej, delegacji 
(odkom enderow ania) i p rzeniesien ia, w inno nastąp ić 
rów nocześnie z w y p ła tą  należności, na k tó rej r a 
chunek zaliczka by ła  udzielona t. j. najpóźniej w 
term inach, w yznaczonych w  § 20 (ustęp pierw szy
1 drugi), do p rzedstaw ien ia  rachunku, w zględnie o ile

chodzi o zaliczkę na ry cza łt na koszty  przew ozu 
urządzen ia  dom owego (§ 19 lit. b) —- rów nocześnie 
z w yp ła tą  tego ryczałtu .

W  razie  zw łoki funkcjonarjusza w  term inow em  
przedstaw ien iu  rachunku, w zględnie zw łoki w zgło
szeniu się do służby  na now em  m iejscu służbow em , 
należy zarządzić likw idację zaliczki p rzez jej p o trą 
cania z uposażenia.

J e s t  rzeczą oczyw istą, że zaliczka na pow yż
sze należności, m oże być udzielona ty lko w tedy, gdy 
zo sta ła  już zarządzona podróż służbow a, delegacja 
lub przeniesienie.

Do § 22.

W y p ła ta  należności z ty tu łu  podróży  służbo
wych, delegacy} i p rzen iesień  odbyw a się zasadn i
czo w myśl § 20 na podstaw ie p rzed staw ian ia  przez 
funkcjonarjusza rachunku, uzasadniającego każdą 
jego pozycję.

W yjątek  od tej zasady  stanow i niniejszy p rz e 
pis, pozw alający  na usta lan ie  m iesięcznego ryczałtu  
zam iast diet i kosztów  przejazdu. D otyczy on jednak 
ty lko  dw óch rodzajów  podróży  służbow ych, m iano
w icie podróży  służbow ych, k tó re :

1) trw a ją  p rzez  dłuższy okres czasu (jak np. 
w yjazdy funkcjonarjuszów  państw ow ych poza zw y
kłe m iejsce służbow e na rob o ty  budow lane, po 
łowę, lasow e i t, p. trw a jące  n ieraz od w czesnej 
w iosny do późnej jesieni) lub k tóre;

2) s ta le  się pow tarza ją  jak  np. podróże służbo
w e organów  kontro lnych , m ających w edług zgóry 
ułożonego p lanu  rocznego lub m iesięcznego objeż
dżać ob jek ty  kon tro lne  w  w yznaczonych rejonach 
służbow ych. Z tego pow odu do stale powtarzających  
się podróży  służbow ych nie m ożna zaliczać p o d ró 
ży służbow ych np. organów  śledczych, chociażby ich 
w yjazdy by ły  bardzo  częste; są one bow iem  zależne 
od p rzestęp stw  czy zaw inień, k tó rych  pod w zglę
dem  ilości czy m iejscow ości nie m ożna przew idzieć.

W ładza naczelna,uzgadniając z M inisterstw em  
Skarbu  w ysokość ryczałtu , w inna w ykazać, że z a 
chodzi jeden z pow yższych rodzajów  podróży  służ
bowych, oraz tak  spraw ę przedstaw ić, by  M in iste r
stw o S k arb u  m iało m ożność oceny, czy p ro p o n o 
w ana w ysokość ry cza łtu  jest u trzym ana w  ram ach 
d iet i kosztów  podróży, k tó reb y  się ew entualn ie  n a 
leżały  na podstaw ie rachunku. W ysokość ryczałtu  
należy zatem  usta lać  bądź na podstaw ie fak tycz
nych rachunków  poprzednich  m iesięcy, bądź na p od
staw ie p lanu  podróży służbowych.

Do § 28.

W yjaśnienia M in isterstw a S karbu, w ydaw ane 
na zasadzie niniejszego postanow ienia, są w iążące 
dla w ładz adm inistracyjnych. Celem  bow iem  u p o 
w ażnienia jednej tylko w ładzy  centralnej, a m iano
wicie M inisterstw a S karbu  do w yjaśniania w ą tp li
wości, pow stałych  p rzy  stosow aniu  om aw ianych 
przepisów , jest n iew ątpliw e zapew nienie w całem  
P aństw ie jednolitej w ykładn i tych przepisów ,
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W yjaśnienia te nie są nowym przepisem  p raw 
nym, aby można mówić o specjalnym term inie ich 
obowiązywania, wyjaśnienia te  podają bowiem ty l
ko, jak dany przepis, budzący wątpliwość, należy 
rozumieć i dlatego ich znaczenie odnosi się z na tu 
ry rzeczy do całego czasu, w którym  obowiązuje da
ny wyjaśniony przepis. W szystkie zatem  wyjaśnienia 
M inisterstwa Skarbu, dotyczące niniejszego rozpo
rządzenia Rady M inistrów mają znaczenie od dnia 
25 października (data wejścia w życie rozporządze
nia, patrz  § 30) chociażby data wyjaśnienia była 
późniejsza.

Na zapytanie, czy rozporządzenie Rady Mini
strów o należnościach za podróże służbowe, dele
gacje i przeniesienia należy stosować do pracowni
ków kontraktowych.

Ani ustaw a uposażeniowa z dnia 9 październi
ka 1923 r. (Dz. U. R. P. Nr. 116, poz. 924) ani w yda
ne na zasadzie tej ustaw y (art. 10) rozporządzenie 
Rady M inistrów o należnościach za podróże służbo
we, delegacje i przeniesienia, nie dotyczy pracow ni
ków kontraktowych. W odniesieniu do Państw a m a
ją oni tylko takie praw a i obowiązki, jakie wynikają 
z zawartej z nimi prywatno - prawnej umowy służ
bowej. Zatem należności, unormowane wspomnia- 
nem rozporządzeniem  będą oni mogli pobierać tylko 
w tym wypadku, gdy umowa służbowa przewiduje 
możność zarządzenia podróży służbowych, delega- 
cyj i przeniesień oraz wyraźnie przyznaje z tego ty 
tułu należności według norm obowiązujących w tym 
względzie dla funkcjonarjuszów państwowych.

W zór umowy z pracownikami kontraktowym i 
ustalony przez Prezydjum Rady M inistrów i podany 
władzom do wiadomości okólnikiem z dnia 3 w rześ
nia 1923 r. L. 10769 przewiduje tylko możność odby
wania przez pracow nika kontratowego podróży 
służbowych oraz daje możność przyznawania mu 
diet i kosztów podróży według norm, obowiązują
cych dla funkcjonarjuszów państwowych.

W zór ten nie daje jednak możności przenosze
nia, czy delegowania pracow nika kontraktowego 
z jednego urzędu do drugiego. W edług bowiem po
danego wzoru umowy, ma się kontraktow ać p ra 
cownika na dłuższy lub krótszy okres czasu do p ra 
cy w ściśle określonym urzędzie. Jeżeli zatem  p ra 
cownik kontraktowy, który w danym urzędzie jest 
już niepotrzebny, zgadza się na służbę kontraktow ą 
w innym urzędzie, zmiana jego miejsca służbowego 
winna nastąpić tylko drogą rozwiązania dotychcza
sowej umowy służbowej w dotychczasowym urzę
dzie i nawiązania nowej umowy w nowym urzędzie.

Instytucja bowiem delegacji i przeniesienia 
(jak również np. zawieszenia w służbie) jest właści
wością państwowej służby o charakterze publiczno
prawnym, uzasadnioną głównie tą okolicznością, że 
funkcjonarjusz państwowy po odbyciu próbnej, 
względnie prowizorycznej służby uzyskuje nomina
cję stałą (art. 33 ustawy z dnia 17 lutego 1922 r. 
o państwowej służbie cywilnej Dz. P. R. U. Nr. 21, 
poz.l 64, względnie analogiczne przepisy, normują
ce inne rodzaje służby państwowej).

Taka sytuacja nie zachodzi w  służbie kon trak 
towej, a temsamem niema potrzeby stosowania de
legacji i przeniesienia do pracowników kon trak to 
wych.

Podsekretarz Stanu:
(— ) G rodyński.

MINISTERSTWO SKARBU 
L. D. III. 1541/1/29.

W spraw ie w ykładni ustępu 3-go 
punktu  a. art. 4 ustawy o uposa

żeniu.

W arszawa, dnia 14 czerwca 1929 v.

Do
Kancelarji Cywilnej Prezydenta Rzeczypospolitej. 
Biura Sejmu i Senatu, Najwyższej Izby Kontroli, 
Prezydjum Rady M inistrów i wszystkich Mini

sterstw .
w/m.

W związku z wątpliwościami podniesionemi 
przez niektóre władze naczelne, co do wykładni te r 
minu „uposażenie z instytucji państw ow ej'1, użyte
go w  powyższym przepisie ustaw y uposażeniowej, 
M inisterstwo Skarbu wyjaśnia, jak następuje:

Ustęp 3 punkt a. art. 4 ustaw y o uposażeniu 
wyłącza z pojęcia rodziny żonę, gdy pobiera ona 
uposażenie lub zaopatrzenie z instytucji państwowej.

Oczywiście nie ulega żadnej kwestji, iż pod 
pojęcie to podpada uposażenie, pobierane na zasa
dzie ustaw y z dnia 9 października 1923 r. o uposaże
niu funkcjonarjuszów państwowych i wojska (Dz. U. 
R. P. Nr. 116, poz. 924) oraz zaopatrzenie pobierane 
na zasadzie ustawy o zaopatrzeniu em erytalnem  
funkcjonarjuszów państwowych i wojska z dnia 11 
grudnia 1923 r. (Dz. U. R ,P. Nr. 6, poz. 46 z r. 1924), 
jak niemniej uposażenia i emerytury, pobierane na za
sadzie analogicznych ustaw, normujących uposaże
nie względnie zaopatrzenie em erytalne etatow ych 
funkcjonarjuszów instytucji państwowych, mających 
odrębny sta tu t uposażeniowy i em erytalny jak na- 
przykład P. K. O.

Interpretując dalej wyżej cytowany przepis 
ustaw y o uposażeniu, M inisterstwo Skarbu doszło 
do przekonania, iż niema podstaw y do ograniczenia 
stosowania tego przepisu ,tylko do powyższych w y
padków, skoro myślą przewodnią tego przepisu jest 
zasada, iż funkcjonarjusz państwowy, którego żona 
czerpie środki utrzym ania z instytucji państwowej, 
nie powinien otrzymywać dodatku ekonomicznego 
na żonę. Oczywśicie, że dla rozstrzygnięcia kwestji 
dodatku obojętna jest okoliczność, czy środki u trzy
mania pobierane przez żonę z instytucji państw o
wej opierają się na takiej, czy na innej zasadzie 
prawnej, skoro tylko środki przez nią pobierane m a
ją charak ter uposażenia względnie zaopatrzenia.
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W  pojęciu uposażen ia tkw i m om ent trw ałośc i 
stosunku  służbowego, dającego podstaw ę do p o b ie 
ran ia  uposażenia, przyczem  uw zględnić należy, iż 
uposażenie w ym ierzane jest nie podług rezu ltatów , 
czy ilości w ykonyw anej pracy , lecz podług isto tnych  
w łaściw ości pow ierzonych funkcji. W  pojęciu z a 
opatrzen ia, zw łaszcza gdy pojęcie to  p rzeciw staw io
ne jest pojęciu uposażenia, tkw i m om ent trw ałego  
d o starczan ia  środków  do życia bez rów noczesnego 
ekw iw alentu . W ypadki życiow e są jednak  tak  ró ż
norodne, iż definicja pow yższa nie m oże być t r a k to 
w ana, jako ścisła d y rek ty w a m ająca zaw sze b ez 
w zględne zastosow anie. Nie m ożna przypisać cechy 
trw ałości, tak iem u  stosunkow i, k tó ry  ty lko fa k ty c z 
nie sta le  był odnaw iany, ale k tó ry  z is to ty  swej był 
obliczony na czas k ró tk i i nie daw ał pracow nikow i 
p raw a  do jego kontynuow ania. W ynagrodzenie za 
p racę  ako rdow ą od sztuk i czy godziny, nie m oże być 
w zasadzie trak to w an e  jako uposażenie. M ogą być 
jednak  stosunki tak ie , iż w ynagrodzenie akordow e 
lak  jest obliczone, aby p rzec ię tn ie  w ydajny p raco w 
nik  z p racy  tej mógł o trzym yw ać zgóry obliczoną 
podstaw ę egzystencji. W ynika stąd , iż każdy  p o 
szczególny w ypadek  pow inien być odrębnie zan a li
zow any p rzy  uw zględnieniu w szelkich  okoliczności. 
Nie m ożna pom inąć rów nież kw estji w ysokości w y
nagrodzenia. S ta łe  zaangażow anie do niew ielu 
i drobnych  czynności za m ałem  w ynagrodzeniem  
nie m oże być uw ażane za uposażenie, jeżeli w y n a
grodzenie to stanow ić m oże ty lko drobny uboczny 
p rzyczynek  do u trzym ania. W  każdym  w ięc p o 
szczególnym  w ypadku  rozstrzygnięcie  kw estji, czy 
żona funkcjonarjusza państw ow ego m a być zaliczo
na do rodziny w  celu przyznan ia  m ężow i p rzy p ad a
jącego na nią dodatku, będzie zależało  od tego, czy 
środki pow yższe pob ierane p rzez żonę z instytucji 
państw ow ej m ają c h a rak te r  uposażenia wzgl. zao p a 
trzenia, czy też  nie.

O koliczności, iż żona funkcjonarjusza p a ń 
stw ow ego pracuje nie jako pracow niczka e tatow a, 
lecz k o n trak to w a, a w ięc nie na zasadzie ogólnych 
w arunków  służby pow szechnie obow iązujących, lecz 
na zasadzie w arunków  um ow nie z nią ustalonych, 
nie jest p rzeszkodą zastosow ania do niej p rzepisu  
a rt. 4 u stęp  3 p u n k t a. ustaw y  o uposażeniu, gdyż 
w ynagrodzenie pob ierane na  zasadzie k o n trak tu  
zaw artego  na czas nieograniczony lub dłuższy, choć
by  za w ypow iedzeniem , posiada w szelkie znam iona 
trw ałego  uposażenia służbow ego. K o n trak ty  służbo
we zaw arte  na czas k ró tk i, ściśle określony  lub dla 
w ykonania ściśle określonych  funkcji, oddanie do 
w ykonania robó t akordow ych, p ła tn y ch  od sztuki 
lub godziny w  m iarę zapo trzebow an ia  bez zobow ią
zania do dostarczan ia  dalszej rob o ty  —  nie nadają  
w ynagrodzeniu  otrzym yw anem u przez p racow nika 
ch a rak te ru  uposażenia, a to  ze w zględu na b ra k  c e 
chy trw ałości, k tó ra  jest istotnym  m om entem  u po
sażenia. W ychodząc z pow yższych założeń w yna
grodzenie żon urzędników , angażow anych zastępczo  
na czas urlopów  p rzez u rzędy  pocztow e, należy  uw a
żać za  n iepodpadające pod przepis a rt. 4 ust. 3 p u n k t 
a. u staw y  uposażeniow ej.

0  ile zaś chodzi o dziennie p ła tn e  pracow nicz- 
ki (t. zw. djetarjuszkij to rozstrzygnięcie  p y tan ia  czy 
pob ierane przez nie w ynagrodzenie podpada pod 
pojęcie uposażenia z ustępu  3 pk t. a. art. 4 u staw y  
o uposażeniu, zależy  od stw ierdzenia w myśl pow yż
szych wywodów , czy um owę służbow ą zaw arto  z te- 
mi pracow nikam i na  czas nieograniczony lub d łuż
szy chćby za w ypow iedzeniem .

Co do osób angażow anych do robó t ak o rd o 
w ych lub p ła tn y ch  od godziny zw rócić należy uw agę 
na to, iż p u n k t ciężkości kw estji tk w i n iety lko  w 
iem , czy w ynagrodzenie w ym ierzane jest od sztuki 
czy godziny, ale tak że  i w tern, czy po stron ie  p ra 
codaw cy istn ieje obow iązek dostarczan ia  rob o ty  w 
ten  sposób p łatnej, czy też  ro b o ty  rozdaw ane są 
podług doraźnej decyzji i w yboru, chociażby fak tycz
nie sta le  w ybór p ad a ł na jedną i tę  sam ą osobę. Od 
w yjaśnienia tej kw estji należy  uczynić zależną d e 
cyzję co do d o d atk u  ekonom icznego w  tego rodzaju 
w ypadkach . Jeże li odnośna insty tuc ja  państw ow a 
zobow iązała  się do pow ierzenia pracow nicy  rob o ty  
w pew nym  okresie  czasu, p ła tnej od godziny, to o ile 
okres ten  nie jest bardzo  k ró tk i, to  mimo pob ieran ia 
w ynagrodzenia od godziny, s tosunek  służbow y n a le 
ży uw ażać za trw ały . W  om aw ianych w ypadkach  
należy  rów nież uw zględnić w ysokość zarobków  w 
stosunku  do minimum egzystencji.

Pow yższe m om enty należy  rów nież b rać  pod 
uw agę p rzy  analizie stosunku służbow ego robotn ic  
fabryk  tytoniu. Za robo tn ików  dziennych należy  
uw ażać ty lko  tak ich  robotników , k tó ry ch  przyjm uje 
się na jeden  dzień bez jakiegokolw iek  obow iązku 
przyjęcia  ich w dniu następnym . M inisterstw o S k a r
bu zaznacza, że w yjaśnienie zaw arte  w okólniku M i
n is te rs tw a S karbu  z dnia 14 październ ika  1927 r. 
L.D.III.2488/1/27 odnosi się w yłącznie do tak ich  ro 
botnic dziennych w przedsięb io rstw ach  i m onopolach 
państw ow ych. O ile natom iast robotnice, chociażby 
dziennie p ła tn e  lub p ła tn e  akordow o od sztuki, mogą 
być zw olnione ty lko na zasadzie w ypow iedzenia 
w pew nym  term inie, to stosunek  ich uw ażać należy 
za trw a ły  bez w zględu na nazw ę n iestałych  lub p ro 
w izorycznych, k tó rą  przy jęto  dla nich na podstaw ie 
innych k ry terjó w  np. p raw a  do prow izji em erytalnej.

W  spraw ie prowizji, w ypłacanej byłym  ro b o tn i
com m onopolu, w yjaśnia się, że stanow i ona zao p a
trzenie z insty tucji państw ow ej, co pow oduje tem sa- 
mem nieuw zględnienie prow izjonistk i przy  wym iarze 
dodatku  ekonom icznego.

P o d sek re ta rz  S tanu

(— ) GrodyńskL
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M IN ISTERSTW O  SKARBU 
L. D. I. 6102/1/29.

Zajm ow anie s tan o w isk  w  służb ie  p a ń 
stw ow ej p rzez  p o borow ych .

W arszaw a, dnia 12 październ ika 1929 r.

Do
w szystkich  D epartam entów , Państw ow ego U rzędu  
K ontroli U bezpieczeń, P ro k u ra to rji G eneralnej R. P. 
D yrekcji Polskiego M onopolu Tytoniow ego, D yrekcji 
Państw ow ego M onopolu Spirytusow ego, G eneralnej 
D yrekcji Loterji Państw ow ej, B iura S przedaży  Soli, 
K om isarjatu  do spraw  likw idacji niem ieckiej w  P o 
znaniu, w szystkich  Izb S karbow ych i D yrekcji Ceł 

oraz In sp ek to ra tu  Ceł w G dańsku.

Ja k  donosi M inisterstw o Spraw  W ojskowych, 
przy ostatn iem  w cieleniu do szeregów  poborow ych 
z cenzusem , celem  odbycia obow iązkow ej czynnej 
służby w ojskowej, zauw ażono bardzo  dużo w ypad
ków ubiegania się tych poborowych o przesunięcie 
term inu  w cielenia z ty tu łu  zajm ow ania stanow isk 
w służbie państw ow ej.

W  zw iązku z powyższem , poniew aż ustaw a
0 pow szechnym  obow iązku w ojskow ym  nie p rzew i
duje żadnych ulg w pełn ien iu  czynnej służby w oj
skowej z ty tu łu  zajm ow ania stanowisk w służbie 
państw ow ej, zarządzam , aby  podległe mi w ładze
1 urzędy  nie robiły  s ta ra ń  w k ierunku  za trzym yw a
nia w służbie funkcjonarjuszów  pow ołanych do od
byw ania obow iązkow ej czynnej służby wojskowej 
oraz by odm aw iały pop arc ia  ich zabiegów  o uzy sk a
nie odroczenia term inu  w cielenia do szeregów .

K ierow nik M in isterstw a Skarbu:
(— ) Ignacy M atuszewski.

nia, w ezw ania, kom un ikaty  i inne ak ty  w ładz i u rz ę 
dów państw ow ych, z w yjątk iem  centralnych , k tó re  
w m yśl obow iązujących przepisów  m ają być p o d a
w ane do w iadom ości publicznej na obszarze w oje
wództwa, o ile w myśl tych przepisów  nie są og ła
szane w  M onitorze Polskim , ogłaszane w  dzienniku 
wojew ódzkim , wzgl. w  dziennikach  ty ch  w oje
w ództw , na  obszarze k tó ry ch  dany a k t m a obow ią
zyw ać.

O ile zatem  niem a w yraźnego p rzep isu  p ra w 
nego, nakazującego ogłoszenie ' danego ak tu  w  M oni
to rze  Polskim , w inny być rozporządzen ia  i t. p. ak ty  
w ładz i urzędów , podległych bezpośrednio  lub p o 
średnio M in iste rstw u  Skarbu, ogłaszane w  dzienni
ku, w zględnie dziennikach  tych  w ojew ództw , na  te - 
ry to rjum  których dany ak t należy podać do publicz
nej w iadom ości.

T ak ie  ogłoszenia w  dziennikach  w ojew ódzkich 
są b ezp ła tn e  i u ła tw iają  zaznajom ienie się ludności 
z odnośnem i przep isam i —  w obec obow iązku w szyst
k ich w ładz, p renum eru jących  D zienniki W ojew ódz
kie, do udostępnienia ludności bezpłatnego p rze
glądania D zienników  W ojew ódzkich (§ 6 ust. 2 rozp. 
P rezy d en ta  R zeczypospolitej z 5 lipca 1928 r.). Po- 
zatem  nic nie stoi na p rzeszkodzie repub likacji d a 
nego ak tu  w  M onitorze Polskim .

Zw racając uwagę na powyższe postanow ienia, 
M inisterstw o S k arb u  za rządza ścisłe ich p rz e s trz e 
ganie oraz  nadm ienia, iż rozporządzenia, obw iesz
czenia i inne ak ty  w ładz i urzędów  państw ow ych 
z w yjątkiem  centralnych, k tóre w m yśl obow iązują
cych przepisów  m ają być podaw ane do w iadom ości 
publicznej na obszarze wojew ództw  —  nie ogłoszo
ne we właściw ych D ziennikach W ojew ódzkich, mo
gą się spo tkać z zarzu tem  n ienależytego  ogłoszenia 
i być zakw estjonow ane p rzed  sądam i adm inistracyj- 
nem i pod w zględem  ich w ażności.

Za D y rek to ra  D ep artam en tu
(— ) Jan O koło-K ułak .

N aczelnik  W ydziału.

W arszaw a, dn. 28 październ ika  1929 r.

M INISTERSTW O SKARBU 
L. D. I.5636/I/29.

Ogłaszanie rozporządzeń władz 
państwowych, podległych Władzom  

Naczelnym.

Do
w szystk ich  Izb S karbow ych i D yrekcyj Ceł oraz K o

m isarjatu  do spraw  likw idacji niem ieckiej
w  Poznaniu.

N a zasadzie a rt. 38 rozp. P rezy d en ta  R zeczy
pospolitej Polskiej z dnia 19.1. 1928 r. o organizacji 
i zakresie  działan ia w ładz adm inistracji ogólnej 
(Dz. U. R. P. Nr. 11, poz. 86) oraz § 2 rozp. R ady 
M inistrów  z dnia 5.VII. 1928 r. w  spraw ie dzienni
ków  w ojew ódzkich (Dz. U. R. P. Nr. 72, poz. 648) 
w inny być rozporządzenia, obw ieszczenia, ogłosze-

ROZPORZĄDZENIE MINISTRA SKARBU

z dnia 22 sierpnia 1929 r.

w  sprawie zmiany cennika detalicznej sprzedaży nie
których gatunków cygar.

Na podstaw ie  a rt. 17 ustaw y z dn. 1 czerw ca 
1922 r. o m onopolu tytoniow ym  (Dz. U. R, P. N r.4 7 , 
poz. 409) u stanaw ia  się następu jący  cennik  deta licz
nej sprzedaży  w yrobów  ty toniow ych ta ry fy  ogólnej.

§ U
Cygara taryfy ogólnej,

1. A ndalusia, F lo r de Santiago
2. O rzeł B iały

za 1 sztukę
40 gr 
35 „
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3. Imperiales 30 gr
4. Derby, Force  25 .,
5. A tian te ,  Coquettas, Formosa, Junior, La 

Finesa, Lydja, Lucretia, Brillantes 20 ,,
6. Comme il faut 15 ,,
7. Havanillos 12 „

Wyżej wymienione cygara sp rzedaw ane będą 
tylko do wyczerpania  zapasu.

§ 2 .

Zapasy cygar wymienionych w niniejszem ro z
porządzeniu, k tó re  w dniu wejścia w życie rozporzą
dzenia. znajdować się będą  we w szystkich miejscach 
sprzedaży, a, k tó rych  cena zosta ła  obniżona, jak ró w 
nież przesyłki tych cygar, k tó re  podług dokum entów 
przewozow ych w ysłane zostały  przed dniem wejścia 
w życie niniejszego rozporządzenia i w tym  dniu, lub 
po tym terminie zostaną podjęte  przez odbiorców, 
podlegają bonifikacji ze strony Dyrekcji Polskiego 
M onopolu Tytoniowego na rzecz sprzedaw ców  w w y
sokości różnicy między dotychczasową a nową ce 
ną sprzedażną.

§ 3.

Podstaw ę do ustalenia ilości i ga tunku  zapasów  
w yrobów  tytoniowych, podlegających w myśl § 2 
bonifikacji, stanowić będą  przedłożone przez sp rze
daw ców  zgłoszenia oraz urzędow e zbadanie zapasów 
przez organa skarbowe.

§ 4.

W ysokość bonifikacji, przysługującej sp rzedaw 
com po myśli § 2 niniejszego rozporządzenia ustalą  
właściwe U rzędy S karbow e A kcyz i M onopolów P ań 
stwowych, a to na podstaw ie zgłoszeń, p rzed łożo
nych przez sprzedaw ców  i dowodu urzędow ego zb a
dania zapasów  przez organa kontroli skarbowej; 
zgłoszenia winni są sprzedaw cy przesłać  właściwemu 
Urzędow i Skarbow em u A kcyz i M onopolów P ań s tw o 
wych najpóźniej do dni 8 po wejściu w życie niniej
szego rozporządzenia.

O Wysokości, przyznanej sprzedaw com  hu rto 
wym bonifikacji p rzy  uwzględnieniu właściwego r a 
ba tu  sprzedaży zawiadomią odnośne władze skarbo
w e in teresow anych  sprzedaw ców  oraz właściwy P a ń 
stwow y M agazyn W yrobów  Tytoniowych, k tó ry  przy 
najbliższym poborze wyrobów tytoniow ych przez da
nego hurtow nika  zaliczy przyznaną bonifikację na je
go dobro,

O wysokości bonifikacji, przyznanej sp rzedaw 
com detalicznym, wzgl. innym narówni z nimi stoją
cym miejscom sprzedaży, uwiadomią odnośne władze 
skarbow e interesow anych, k tó rych  rzeczą będzie, 
podjąć przyznaną im bonifikację w sta łem  miejscu po
boru w yrobów (hurtowni, Państw owym  Magazynie 
W yrobów  Tytoniowych, Państw owej F ab ryce  W y ro 
bów Tytoniowych) za przedłożeniem  zawiadomienia. 
Pańs tw ow e M agazyny uwzględnią uznaną bonifika

cję przy najbliższym poborze, hurtow nie zaś wypłacą 
bonifikację gotówką, przedkładając  ze swej s trony 
zawiadomienie Państw ow ym  M agazynom W yrobów  
Tytoniowych, celem uwzględnienia bonifikacji przy  
najbliższym poborze wyrobów tytoniowych.

§ 5.

Rozporządzenie niniejsze wchodzi w życie 
z dniem ogłoszenia.

Kierownik Ministerstwa Skarbu:
(— ) I. M a tu szew sk i .

ZAR ZĄ D Z EN IA I OKÓLNIKI  P .  M.  T.
W arszaw a, dnia 29 w rześnia 1929 r.

D Y R EK C JA  POLSKIEGO 
M ONO POLU TY TO N IOW EG O  

L: 6961/Pr/29.

W  spraw ie dodatku  ekonomicznego na 
żony robotnice i prow izjonistki Pol

skiego M onopolu Tytoniowego.

Do

Panów  D yrek to rów  i K ierow ników  F ab ry k  i Z ak ła 
dów Polskiego M onopolu Tytoniowego (wszystkie).

W  zw iązku z w ystąp ien iem  do Dyrekcji Pol
skiego M onopolu Tytoniowego szeregu funkcjonarju- 
szów Polskiego Monopolu Tytoniowego z podaniami 
o przyznanie im dodatków  ekonomicznych na żony 
robotnice i prowizjonistki Polskiego M onopolu T y 
toniowego, Dyrekcja  Polskiego M onopolu Tytonio
wego p rzesy ła  w załączeniu  okólnik M inisterstwa 
Skarbu  z dnia 14.VI. 1929 r. L.D.III. 1541/1/29 w sp ra 
wie w ykładni ustępu  3-go p u n k tu  a art,  4 ustaw y 
o uposażeniu z dnia 9.X. 1923 r. (Dz, U. R. P. Nr. 116, 
poz. 924) celem podania go do wiadomości w szyst
kim urzędnikom  i niższym funkcjonariuszom, z tą  
uwagą, że wszyscy funkcjonarjusze, k tó rzy  w brew  
postanowieniom powyższego okólnika pobierają  do
datki ekonomiczne na żony winni o tern bezzw łocz
nie powiadomić za pośrednic tw em  P anów  D y re k 
torów  (Kierowników) D yrekcję Polskiego Monopolu 
Tytoniowego celem wydania zarządzenia w strzym a
nia dalszej w ypłaty  oraz zw rotu  nadebranych  z tego 
ty tu łu  kwot.

Za D y rek to ra  P. M. T.
(— ) E. Zarem ba.

Naczelnik Wydziału.

(O k ó ln ik  Min. Ska rb u  z  14.VI.1929 L. D. I I I .  
1541 /  1 /29  —  na str. 4 n in ie jszego  N -ru .) .
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D Y REK CJA  POLSKIEGO 
M ONOPOLU TY TO N IO W EG O 

L. 32007/II/F/29.

Przepisy o sporządzaniu zestaw ień 
produkcji.

W arszaw a, dnia 27 łipca 1929 r.

Do
Panów  D yrek to rów  (Kierowników) w szystkich P a ń 
stwowych F abryk  wyrobów  tytoniowych oraz F a 

bryki E tyk iet  i O pakow ań P. M . T.
w Poznaniu-Jeżyce.

Zarządzeniem  z dnia 25 m arca  1928 r. L. 
10806/II/F/28 w prow adziła  Dyrekcja Polskiego M o
nopolu Tytoniowego miesięczne w ykazy produkcji, 
służące do kontroli w ykonania program u fabrykacyj- 
nego, ewidencji produkcji i zapasów  ilości i za tru d 
nienia robotn ików  oraiz maszyn.

Po w yczerpaniu  się druków według dotychcza
sowego wzoru D yrekcja P. M. T. zarządziła nakład  
nowy, po dokonaniu w zestawieniu odpowiednich po 
p raw ek  i. uzupełnień, jakie się w prak tycznem  za
stosowaniu zestawienia okazały  konieczne i celowe.

Przy  sporządzaniu w ykazu obowiązują n as tę 
pujące przepisy  i zasady:

1) W ykaz obejmuje zestawienie za okres  dw u
miesięczny:

a) za miesiąc sprawozdawczy, t. j. ten, w k tó 
rym w ykaz jest sporządzany,

b) za miesiąc poprzedzający miesiąc sp raw o
zdawczy.

Np. wykaz sporządzany 1 sierpnia 1929/30 b ę
dzie obejmował ad a) pre lim inowaną produkcję w 
sierpniu 1929/30 i ad b) fak tyczną produkcję w lipcu 
1929/30,

2) W rubryce 5-ej w ykazu należy wypisywać 
przy każdym wyrobie jednostki opakow ania n. p. 100, 
50, 25 i t. d., zachowując jednakże zawsze kolejność 
od naw iększych do najmniejszych jednostek,

3) W  rubryce  6-tej należy uzupełnić nagłó
wek przez wymienienie nazwy miesiąca i roku, w  ru 
brykach  zaś poziomych dla poszczególnych gatun
ków, jednostek opakow ań i  sum należy wypisywać 
ilości ustalone program em  fabrykacyjnym  na dany 
miesiąc przy  uwzględnieniu wszelkich dodatkowych 
zmian zarządzonych przez  D yrekcję P. M. T. już po 
ustaleniu i wydaniu miesięcznego program u fabry- 
kacyjnego,

4) W  rubryce 7-ej należy uzupełnić nagłówek 
identyczny jak w rubryce 6-ej, a jako faktyczną p ro 
dukcję należy podawać te  ilości poszczególnych 
gatunków wyrobów przy uwzględnieniu jednostek 
opakow ań i sum, jakie w danym miesiącu oddane zo
stały z pakowalni jako gotowy do sprzedaży fabrykat.

Fabryki wyrabiające cygara winny podaw ać w 
tej fabryce produkcję cygar w dwóch cyfrach: dol
nej wypisywanej czarnym atram entem , oznaczającej 
ilość gotowego do sprzedaży wyrobu oddanego w 
danym miesiącu z pakowalni B oraz cyfry górnej, w y

pisywanej czerwonym atram entem , oznaczającej ilość 
cygar wolnych, jaka w danym miesiącu została  w y
p rodukow ana w oddziale „W yrób cygar".

5) W  rubryce 8-ej należy uzupełnić nagłówek 
nazwą miesiąca sprawozdawczego i roku, w odnoś
nych zaś ru b rykach  poszczególnych w yrobów  należy 
wyszczególnić te ilości z podziałem  na jednostki opa
kowania i sumy, jakie na dany miesiąc ustalone zo
stały program em  fabrykacyjnym  względnie dodatko- 
wemi zarządzeniami, jakie do chwili sporządzania 
wykazów zostały  fabryce zakomunikowane.

6) W  rubryce  9-tej należy podaw ać zapasy 
wolnego tytoniu, wolnych i pó łopakow anych p ap ie 
rosów, wolnych i półopakow ych cygar i t. d., p o 
zostałych na  salach fabrykacyjnych, względnie suszni, 
jako rem anen t względnie zapas z końcem  miesiąca 
poprzedzającego miesiąc sprawozdawczy.

W  szczególności należy wykonywać:
A) przy cygarach: zapas cygar wolnych i pó ł

opakow anych w tysiącach sztuk,
B) przy  papierosach:
a) w rubryce pierwszej od góry, w każdym  ga

tunku: papierosy  wolne (w suszni) w tysią- 
cac sztuk,

b) w rubryce  drugiej od góry, w każdym  ga tun
ku: papierosy  półopakowane, łącznie bez 
względu na rodzaj opakow ania w tysiącach 
sztuk,

c) w rubryce trzeciej od góry, w  każdym  ga
tunku: ty toń  wolny (mieszanka) znajdują
cy się na składzie podręcznym  należącym 
rachunkow o do oddziału „W yrób p ap ie ro 
sów" oraz na salach fabrykacji papierosów, 
w kilogramach,

d) w rubryce czwartej od  góry w każdym  ga
tunku: zapas ty toniu  wolnego w kilogramach 
na składzie Biura Materjałowego,

C) przy tytoniach:
a) w rubryce  drugiej od góry, każdego ga tun

ku: ilości tytoniu półopakowanego, w  kilo
gram ach bez względu na rodzaj opakowania,

b) w rubryce  trzeciej od góry, każdego gatun
ku: ilości ty toniu  wolnego (mieszanki) w  ki
logramach, znajdującego się na salach fa
brycznych, pakow alni ty toniu  i sk ładzie po 
dręcznym,

c) w rubryce czwartej od góry, każdego ga tun
ku: ilości tytoniu wolnego (mieszanki) na 
składzie Biura M aterjałowego.

D) przy tabace:
a) w rubryce  drugiej od góry, w każdym  gatun

ku: zapas półopakow anego w yrobu w kilo
gramach, bez względu na opakowanie,

b) w rubryce  trzeciej od  góry, w każdym  gatun
ku: zapas gotowego półw yrobu w kilogra
mach na salach fabrykacyjnych i składzie 
podręcznym,

c) w rubryce czwartej od góry, w każdym  ga
tunku: zapas półwyrobu w kilogramach, na 
składzie Biura Materjałowego.

Dopisywanie oznaczenia kg lub szt, jest zbędne.
Celem zdefinjowania pojęcia „półopakowamie" 

D yrekcja Polskiego Monopolu Tytoniowego wyjaśnia,
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że określenie to oznacza w yroby posiadające częś
ciowe lub całkow ite  bezpośrednie opakow anie h an 
dlowe, k tó re  jednak nie opuściły oddziałów pako- 
walni (B),

7) W yprodukow ane względnie preliminowane 
ilości winny być dokładnie podsum ow ane tak  w po
szczególnych gatunkach, jak i w sumach ogólnych.

W  ru b rykach  „suma" każdego poszczególnego 
ga tunku  należy pow tarzać  w yprodukow ane względ
nie prelim inowane ilości chociażby produkow ano 
w yrób w jednym rodzaju opakowania.

W  ru brykach  sum ogólnych należy w yprow a
dzać najpierw  sumy w jednostkach opakow ań a do
piero po tem  sumę ogólną. Sposób ten  jest krzyżową 
p róbą  dokładności obliczenia.

8) F abryk i produkujące cygara, winny w w y k a
zie cygar wolnych i pó łopakow anych (strona 15) po 
daw ać szczegółowo ilość cygar wolnych i p ó łopako
wanych z oznaczeniem miesiąca i roku  produkcji 
(np. 1./29). Ilości te  w ogólnej sumie powinny być 
zgodne z ogólną sumą cygar wykazyw anych  w ru 
bryce 9-tej.

9) W ykaz  umieszczony na stronicy 16-tej jest 
identyczny z w ykazem  którego  sporządzenie zostało 
zarządzone okólnikiem z dnia 9 lis topada 1928 r. L. 
19625/II/F/28. W inien on być sporządzany ściśle 
według przepisów podanych we wspomnianem za rzą 
dzeniu i wobec tego odwołuje się obowiązek p rzed 
kładania tegoż w ykazu  w terminie poprzednim.

10) J a k o  dzień spraw ozdaw czy dla. ustalenia 
ilości robotników, s tanu  ich zatrudnienia, ilości m a
szyn i sprzętów, należy uw ażać pierw szy dzień robo
czy miesiąca sprawozdawczego.

11) W  w ykazach  m aszynowych należy wym ie
niać i wyszczególniać tylko te  maszyny, k tó re  w P. M. 
T. pracowały, pracują lub do p racy  są przeznaczone. 
Nie należy natom iast w ykazyw ać m aszyn p rzezna
czonych na łom lub skwalifikowanych przez D y re k 
cję P. M. T. jako nieużyteczne.

12) M aszynę należy uważać:
A) jako czynną, jeżeli w dniu sprawozdaw czym  

normalnie pracuje (nie w próbie).
M aszyny te  należy wykazywać, jako cyfrę dol

ną, w ypisywaną czarnym atram entem . Jako  cyfrę 
górną, wypisyw aną czerwonym atram entem , należy 
podaw ać ilość maszyn będących  w próbie.

B) w rezerwie, jeżeli w dniu sprawozdawczym  
nie pracuje, ale można ją każdej chwili uruchomić.

C) w naprawie, jeżeli:
a) m aszyna jest zmontowana, na sali fabryka- 

cyjnej, jednakże nie pracuje dłużej niż jeden dzień, 
z powodu trwającej lub potrzebnej napraw y lub r e 
montu,

b) maszyna jest zdem ontow aną i napraw ianą 
lub przeznaczoną do nap raw y  we własnych w arsz ta 
tach  lub innych salach fabrycznych.

Maszyn oddanych do firm prywatnych, celem 
naprawy, przeróbki, lub w ypożyczonych nie należy 
łączyć z ilością m aszyn będących  w fabryce, lecz w y
kazyw ać je osobno czerwonym  a tram en tem  jako cy
frę górną w  odnośnej rubryce, a mianowicie:

a) „w napraw ie" , jeżeli chodzi o m aszyny od
dane do nap raw y  lub przeróbki,

b) „niezm ontowane", jeżeli chodzi o maszyny 
wypożyczone w dobrym stanie.

D) jako niezmontowaną, jeżeli maszyna, nie jest 
wprawdzie ustaw ioną na sali fabrykacyjnej, jednak
że jest w stanie kompletnie  gotowym do pracy, al
bo będzie gotowa do p racy  po wyregulow aniu  (nie 
naprawie) i założeniu odpowiedniego formatu.

13) M aszyny do w yrobu  tu tek  rozumieją się 
.,na szew". O ile fabryka produkuje  tu tk i  klejone 
lub posiada kom pletne zapasowe urządzenie do 
zmiany form atu  „na klej", wówczas należy w wol
nej rubryce  wymienić system maszyny, dodając obok 
niego li te ry  ,,kl" i. w  odpowiedniej rubryce  podać 
ilość m aszyn tą  m etodą pracujących i ilość posiada
nych kom pletów  rezerw ow ych do zmiany formatu,

14) P rzy  gilziarkach. pracuiących również na 
format, owalny, należy podaw ać obok wydajności na 
format okrągły  tak że  wydajność na format płaski, 
oznaczając go znakiem  ej?

15) W  poszczególne rubryki wykazu gilzia- 
rek  i maszyn do w yrobu papierosów  w dziale „Ilość 
Dosiadanych klisz" należy wpisać te  gatunki w yro
bów, na jakie fabryka  posiada klisze, wyliczając n a 
zwy w yrobów  w porządku  zachow anym  w pierwiszei 
części wykazu, obeimującej ewidencję faktycznej 
i preliminowanej produkcji.

W ykazyw ać należy klisze tylko przepisowe 
i zda tne do użytku.

Posiadane klisze należy w ykazyw ać w  odpo
wiednich ru b rykach  w dwuch cyfrach:

al dolnei wypisywanej czarnym atram entem , 
oznaczającej ilość klisz założonych na m aszynach 
czynnych,

b) górnej, wypisywanej czerwonym a tram en 
tem. oznaczającej ilość klisz zapasowych (na m aszy
nach rezerwowych., niezmontowanych, w zapa
sie i. t. d.).

161 W  dziale „kom pletnych urządzeń  do zmian 
form atu" w wykazie  gilziarek i maszyn do wyrobu 
pap ierosów  bezustnikow ych i ustn ikow ych należy 
wypisywać czarnym atram entem , jako cyfrę dolną 
ilość formatów kom pletnych i zmontowanych na m a
szynach czynnych, natom iast czerwonym a tra m en 
tem, jako cyfrę górną ilość kom pletów  formatów re 
zerwowych.

Jeżeli  maszyna jest w  rezerwie, w naprawie 
lub niezmontowana, to umieszczony na niej ew en
tualnie format należy t rak tow ać  i zaliczać jako za 
pasowy łącznie z formatami zdeponowanemu w sza
fach części zapasowych.

17) J a k o  kom plety urządzeń do zmian form a
tów  należy trak tow ać  takie zespoły i tak ą  ilość ze
społów używalnych części zamiennych, ile maszyn 
przy ich użyciu mogłoby być uruchomionych na da
ny fason lub format.

A zatem  kom plet u rządzenia do zmiany form a
tu n. p. p rzy  napychaczkach  Kurkiew icza sk łada się:

a) z dwuch kamieni formatowych (górny i  dolny),
b) z gniazdka,
cl z rurki,
d) ze stempla,
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na dany fason i wymiar, a nie n, p. z samych kam ie
ni formatowych.

18) J a k o  „używalną" należy uw ażać tak ą  
część wymienną maszyny, k tó ra  może pracow ać co- 
najmniej jeden miesiąc. Można również z kilku t a 
kich samych części, k tó rych  używalność jest kró tsza  
niż jeden miesiąc, skom pletować urządzenie do zmia
ny form atu  w miejsce jednej części używalnej na 
przeciąg jednego miesiąca, o ile przez stopniową ich 
wymianę będzie u trzym any normalny bieg maszyny 
przez cały miesiąc.

19) Zapas poszczególnych części maszyno
wych składających się na kom plety formatów winien 
być tak  uzupełniany, aby nie w ytw arza ła  się nad 
w yżka pew nych części.

20) Nagłówka, obejmującego średnicę forma
tów, zmieniać nie należy i podaw ać tylko formaty 
objęte wykazem. E w entua lny  posiadany zapas for
m atów o innych wym iarach lub fasonach należy p o 
dać w osobnym wykazie umieszczonym na s troni
cy 29-tej.

21) P rzepisy  zaw arte  w us tępach  16 —  19 od
noszą się do wszystkich wykazów, posiadających do 
wypełnienia rubryk i „kom pletnych urządzeń  do 
zmian formatów".

22) W ydajność k ra ja rek  rozumie się dla sze
rokości 0.5 m/m. W  tym celu należy podzielić fak 
tyczną dzienną wydajność przez szerokość cięcia da
nego wyrobu, jaki maszyna kra je  i pomnożyć 
przez 0.5.

23) W  rub rykach  pionowych nagłówka w y k a 
zu pakow aczek  papierosów, tytoniu, au tom atów  do 
druku i wycinania, należy podawać nazwę wyrobu 
i jednostkę opakowania, jaki dana m aszyna p ro 
dukuje.

Jeżeli  maszyna wyposażona jest w odpowied
nie części wymienne (komplety) do zmiany formatu, 
wówczas w nagłówku należy wymieniać i te  ga tun
ki i rodzaje opakowań, k tó re  mogą być przy  użyciu 
tych kom pletów  produkowane, w odpowiedniej zaś 
rubryce podać ich zapas.

Posiadane klisze zapasow e należy podaw ać w 
formie uwagi obok wykazu, wyszczególniając ilość 
klisz i nazwę wyrobu.

24) Pod dzienną wydajnością m aszyn pudeł- 
karskich należy rozumieć tę ilość jednostek p ro d u k 
tu, jaką maszyna dziennie w yrabia  n. p. wieczek, 
spodów, szyjek i t. d., a nie gotowych pudełek, o ile 
nie chodzi o maszyny w yrabiające gotowe pudełka.

25) M aszyny da krajania pap ieru  należy t r a k 
tować łącznie bez względu na system  i dzielić tylko 
pod względem wym iarów i  popędu. M aszyny te 
dzielą się na duże w tym wypadku, jeżeli pow ierzch
nia stołu p rzed  nożem tnącym  jest większa niż 1 m2 
i na małe, jeżeli powierzchnia ta  jest mniejsza niż 
1 nr,  następnie na ręczne i mechaniczne, zależnie od 
źródła ruchu.

26) W ydajność pras  należy obliczać w jed
nostkach  wyrobu (cygar) i opakow ania (listów).

27) J a k o  „typowe" należy uważać stoły z m e
chanicznym lub nieruchomym tłokiem, z obsadą tró j
kow ą (tytonie pączkowe) lub stół z dwoma wagami 
i dwoma param i roboczem i (listy).

Jak o  grupę roboczą należy przy  pakow aniu  li
s tów  przy stołach typowych uważać jedną p a rę  ro 
botnic.

W  w ykazie stołów należy obok wydajności p a 
kow ania ty toniu  podaw ać symbole oznaczające szcze
góły pakow ania  wyrobu, a mianowicie: s =  specjal
ne, k =  kartonow e, c =  z cerezyną, b =  bez cere- 
zyny, m =  m achorka przy uwzględnieniu jednostki 
opakowania.

W  ru b ry k ach  stołów cygarowych i pakow alni 
papierosów  wydajności podaw ać nie należy.

W  w ykazach  sto łów  do pakow an ia  tab ak i  w ru 
bryce poziomej pierwszej od góry należy w ykazy
wać stoły typowe, w drugiej zwyczajne.

28) Pod  dzienną wydajnością należy rozumieć 
wytwórczość jednostki lub grupy roboczej ew en tua l
nie maszyny w norm alnym  dniu roboczym  (nie w so
botę) przy zachowaniu czasu pracy, ustalonego okól
nikiem z dnia 7 m arca  1928 r. L. 8332/VIII/28.

29) R ap o rt  roboczy obejmuje ilościowo 
wszystkie  osoby będące na e tacie  robotniczym  przy 
uwzględniu zajęcia, obecności w p racy  i s tosunku 
służbowego.

W ykaz  ten  nie obejmuje robotn ików  sezo
nowych.

Pod pojęciem „robotn ik"  używ anym  w niniej- 
szem zarządzeniem  należy rozumieć nietylko m ęż
czyzn, ale wogóle osoby z e ta tu  robotniczego.

W  rubryce 1-szej w ykazu  należy podać ilość 
robotn ików  zajętych w dniu spraw ozdaw czym  w fa
bryce bez względu na stosunek służbowy (stali i cza
sowi łącznie w I-szej zm ianie) .

W  rubryce  2-giej należy podać ilość robotn i
ków przyjętych do p racy  w II-giej zmianie i w tej 
zmianie zatrudnionych, w rubryce  3-ciej ilość robo
tników, p racujących  w I-szej i w II-giej zmianie, 
ew entualnie  zatrudnionych w II-giej zmianie, a po 
chodzących z I-szej zmiany.

W  rubryce 4-tej należy podać, ile osób było 
faktycznie na urlopie p ła tnym  w dniu sp raw ozdaw 
czym.

W  rubryce 5-tej należy podać, ile osób zostało 
już urlopow anych od p o czą tku  roku  kalendarzow e
go do dnia sprawozdaw czego w yłącznie,

W  rubryce 6-tej należy podać ilość robotników, 
jaka będzie urlopow ana w miesiącu sprawozdawczym.

W  pierw szym  i  drugim w ypadku  (rubr. 5 i 6) 
obowiązują obliczenia ilościow e a nie procentow e.

W  rubryce  7-mej należy podać ilość chorych, 
w rubryce zaś 8-mej n ieobecnych z innych u sp ra 
wiedliwionych lub  nieusprawiedliwionych powodów.

R u bryka  9 jest sumą rubryk: 1, 4, 7 i 8.
W  rubryce  10-tej i 11-tej na leży  podać  ilość 

robotn ików  czasowych— zatrudnionych w dniu sp ra 
wozdawczym w każdym oddziale. Dla ewidencji ich 
czasu p racy  należy nad  każdą ilością w poszczegól
nym oddziale podaw ać jako cyfrę górną datę, z k tó rą  
osoby te  winny być zgodnie z um ową z p racy  zwol
nione. D a tę  tę należy podaw ać w sposób nastę-

10 ™ pujący: ^  29

W  sprawie zaliczania robotn ików  do poszcze
gólnych działów pracy  obowiązują zasady schem atu  
wydanego przy zarządzeniu  z dnia 31.III. 1928 r. L.
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11702/II/F/28, w spraw ie zaś n o m enk la tu ry  (stały, 
czasowy, sezonowy) zarządzen ie  z dnia 11.X. 1928 r. 
L. 37257/VIII/28.

Podane w w ykazie tym  cyfry w inny być b ez
w zględnie uzgodnione z robo tn iczą  księgą główną, 
księgam i płacy, oraz dziennem i rap o rtam i robotni- 
czemi.

30) W  w ykazie „ rap o rt p racy" należy  podać:
a) ad  1) i 2) nazw ę m iesiąca poprzedzającego 

m iesiąc spraw ozdaw czy oraz ilość 8 i 6-ciogodzin- 
nych dni pracy.

ad  2) i 3) nazw ę m iesiąca spraw ozdaw czego 
oraz ilość 8 i 6-godzinnych dni pracy.

b) D la ew idencji czasu  p racy  drugiej zm iany 
należy podaw ać w ru b ry ce  ad  8 datę, k iedy p raca  w 
drugiej zm ianie zo sta ła  rozpoczęta  (rubryka do . . .)
oraz k iedy  zosta ła  ukończona (rubryka o d .............. )
pow ołując się na odnośne zarządzenie D. P. M. T.

W  rub ryce 9 —  13 należy  podać, w jakim  od
dziale i jak długo p racow ano  w godzinach nadliczbo
w ych oraz pow ołać odnośne zarządzenie. O bok n a
zw y oddziału  należy  podać w naw iasie, ile ludzi p ra 
cow ało p rzec ię tn ie  dziennie w godzinach nad licz
bowych.

31) N iezależnie od powyższego w ykazu  n ale
ży sporządzać identyczne zestaw ienie obejm ujące te  
sam e dane oraz ilości odnośnie s tanu  robotn ików  
oraz „ rap o rt p racy". W ykaz ten  należy dołączać do 
p rzedk ładanego  D yrekcji P. M. T. zestaw ien ia  po 
w ypełnieniu  w szystk ich  p rzep isanych  rubryk .

32) P rzy  w ypełnianiu  w ykazu  n iezrealizow a
nych przydziałów  należy m ieć na uw adze n as tęp u 
jące pow ody różnic:

a) n ie w ysłano całego lub części przydziału,
b) w ysłano więcej niż przydzielono,
c) w ysłano inny gatunek  lub w innem  o pakow a

niu niż przydzielono,
d) w ysłano w innym  term inie, niż zarządzono,
e) w ysłano w term in ie w cześniejszym  lub póź

niejszym, niż m agazyn usta lił —  i stosow nie 
do tego p rzy taczać  zaszły w ypadek oraz je 
go uspraw iedliw ienie.

33) W  w ykazie dotyczącym  zm ian program u 
należy  podać liczby w szystk ich  zarządzeń  D yrekcji 
PM T. zm ieniających program :

a) w m iesiącu poprzedzającym  m iesiąc sp raw o
zdaw czy oraz

b) na m iesiąc spraw ozdaw czy.
34) W  w ykazie dotyczącym  niedotrzym ania 

w zględnie p rzek ro czen ia  program u należy  podać 
w yczerpujące pow ody tych  zmian, przyczem  w ahania 
do 5 % D yrekcja PM T. uznaje zgóry za dopuszczalne 
i w  tych  granicach  nie w ym agają one uspraw ied li
w ienia.

P rzy  tej sposobności D yrekcja PM T. wyjaśnia, 
że w ykonanie program u dotyczy zasadniczo nie po 
średnich  faz produkcji (wyrób papierosów  i t. d.) ale 
końcow ego e fek tu  fabrykacji, to  jest ilości oddanych 
z pakow aln i w  stan ie  gotow ym  do sprzedaży; jedynie 
p rzy  cygarach  program  m iesięczny usta la  p racę  od
działu  „w yrób cygar".

35) Na stron icy  29-tej w rub ryce „Z aopatrze
nie" należy  podaw ać w szelkie okoliczności, jakie mo
głyby w płynąć na n iedotrzym anie program u fab ryka-

cyjnego w m iesiącu spraw ozdaw czym  lub w m iesią
cach najbliższych z pow odu b raku  lub w yczerpyw a
nia się zapasu, a rtyku łów  pom ocniczych, części m a
szynowych, skrzyń  i t. d.

36) S tron ica  30 (i 31) pozostaw iona jest dla in- 
gdyby ilości pozycyj rozchodow ych była niew ielka, 
nych m aszyn niew ym ienionych we w szystk ich  p o 
przednich  w ykazach, k tó re  bądź to  już w P.M .T. się 
znajdują bądź też  zostaną później przydzielone.

37) W  rub ry ce  „U w agi" należy  spraw ozdaw ać
0 zm ianach i w ypadkach  n ieprzew idzianych poprzed- 
niem i zestaw ieniam i i w ykazam i.

38) U nikać należy bezw arunkow o p o d k reśla
nia, p rzek reślan ia , dopisyw ania do nazw, k tó re  sam e 
przez się są zrozum iałe, jakichkolw iek  uzupełnień 
lub dopisków  oraz zm ian tre śc i nagłów ków , w y
jąw szy w ypadki, w k tó ry ch  uzupełn ien ie to  np. b ra 
kującej nazw y w yrobu, m aszyny, jednostk i o p ak o 
wania jes t konieczne lub niniejszem  zarządzeniem  
nakazane.

W ykazy  m aszyn i sp rzętów  należy uzupełniać 
nazw am i w yrobów , system ów  i t. d., o ile nie są one 
um ieszczone w w ykazach, a pod odnośne w ykazy 
podpadają.

39) Z estaw ienie w inno być sporządzone czysto
1 s ta ran n ie  bez p opraw ek  i w ym azyw ań.

R ubryk  w olnych w ykreślać nie należy.
W szelk ie  da ty  i cyfry w inny być we w szystkich 

szczegółach jaknajdokładniejsze oraz uzgodnione 
z odpow iedniem i księgam i i zapiskam i.

„Z estaw ienie" oraz „ rap o rt robotn iczy" należy 
z a o p a trz y ć 'w  lew ym  górnym  rogu w podłużną p ie 
częć fabryczną oraz we w szystk ie po trzebne  napisy 
i podpisy.

O należy tem  sporządzaniu  zastaw ien ia  winni 
PP. D yrek to rzy  (Kierownicy) p rzekonyw ać się osobi
ście p rzed  w ysłaniem  tegoż.

40) Specjalnego spraw ozdania do w ykazu  dołą
czać nie należy, w yjąw szy w ypadki konieczności za- 
siągnięcia inform acji, uspraw iedliw ienia i t. p.

41) O sta teczny  term in  w ysłania w ykazu up ły 
wa z dniem  3 każdego m iesiąca i p rzek roczen ie  te 
go term inu  jest bezw arunkow o niedopuszczalne. 
W  tym  w zględzie D yrekcja P.M .T. przypom ina za 
rządzenie z dnia 22 lipca 1927 L. 24790/1I/F/27 w zy
w ając do jaknajściślejszego p rzestrzegan ia  tegoż.

42) T utejsze zarządzen ie z dnia 25 m arca 1928 
L. 10806/II/F/28 z dn. 18 kw ietn ia  1928 L. 11703/II/F/28 
z dnia 22 m aja 1928 L, 18511/II/F/28 oraz te  po stan o 
w ienia zarządzen ia  z dn. 9 listopada 1928 L, 19625/11/ 
F/28, k tó re  niniejszem  zarządzeniem  zostały  objęte 
lub zm ienione, tra c ą  moc obow iązującą.

Z w raca się p rzy tem  uwagę PP. D yrek to rom  
(Kierownikom ), że w niniejszem  zarządzen iu  unorm o
wano w szeregu  w ypadków  sposób w ypełniania ze 
staw ienia odm iennie od poprzednio  obowiązującego.

P rzy  niniejszem  za łącza się 20 egzem plarzy „Ze
staw ienia" i 10 egzem plarzy „R aportu  robotniczego".

Za D y rek to ra  P. M. T. G eneralny  Inspek to r:
(— ) D u łk o w sk i .

Załączniki:

(Załączniki drukow ane rozesłano  fabrykom  
przy ekspedycji niniejszego okólnika).
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D Y R EK C JA  POLSK IEGO  
M ONOPOLU TY TO NIO W EGO

L. 36.439/II/F/29.

Zamówienie oddziałowe m aterjałów  
tytoniowych.

W arszaw a, dnia 5 w rześnia 1929 r.

Do
Panów  D yrek to rów  (Kierowników) w szystkich  P ań 
stw ow ych F ab ry k  W yrobów  T ytoniow ych oraz F a 
bryk i O pakow ań i E ty k ie t Polskiego M onopolu T y 

toniow ego w Poznaniu-Jeżycach .

Podczas dokonyw ania z ram ienia D yrekcji 
P.M .T. lustracji fab ryk  stw ierdzono, że n iek tó re  fa
bryki postępują w n iew łaściw y sposób z m aterja łam i 
tytoniow em i, zam aw ianem i do oddziałów  fabrykacyj- 
nych oraz, że p row adzą na  sk ładach  w olnych ty toni 
m ieszankę na w yroby m ające tę  sam ą procedurę  na 
w spólnych tablicach.

Celem  uregulow ania ty ch  sp raw  i usunięcia p o 
wyższych u s te rek  D yrekcja P. M. T. zarządza co 
następuje:

P rzepisanym  okresem , na jaki należy zam aw iać 
m aterja ły  ty toniow e (surow iec-m ieszanki) do oddzia
łów, jest dekada.

F ab ry k i dysponujące odpow iedniem i zam knię- 
tem i lokalam i (składy podręczne) w inny ca ły  zam ó
w iony i odw ażony m aterja ł podjąć z m agazynu głów 
nego i p rzew ieść do sk ładów  podręcznych  poszcze
gólnych oddziałów.

F ab ry k i nie posiadające odpow iednich podręcz
nych sk ładów  oddziałow ych obow iązane są rów nież 
dokonyw ać zam ów ień oddziałow ych na okres jednej 
dekady.

W  tym  w ypadku po odw ażeniu całego zam ów io
nego m aterja łu  należy  go pozostaw ić n a  składzie  
głównym  i  tu  u trzym yw ać go oddzielnie od reszty  
m aterjałów . Z zapasów  tych  należy w ydaw ać m a
te rja ł na oddział w okresach  i ilościach, ustalanych  
przez dane oddziały. Na ilości wydane częściam i n a 
leży założyć książkę zdaw czo-odbiorczą, w  k tórej 
w inna być odnotow ana i pokw itow ana każda  w y d a
na ilość. K siążkę zdaw czo - odbiorczą należy  p ro 
w adzić rów nież w tym  w ypadku, jeżeli fab ryka po 
siada w spraw dzie odpow iednie sk łady  podręczne, je
dnakże nie jest w stan ie  zab rać  i p rzew ieźć zam ó
wionego m aterja łu  w p rzeciągu  jednego dnia.

W  razie  p rzechow yw ania m aterja łów  w ydatko- 
kow anych do O ddziałów  na składzie  głównym, odpo
w iedzialność za ilościowy stan  tych m aterjałów , a w 
w ypadkach  pob ieran ia przez oddział części m ate rja 
łu na wagę, rów nież za c iężar tegoż ponosi k ierow nik 
danego m agazynu. Jeże li w m agazynach głównych 
w ydzielone jest zam knięte  m iejsce (za pom ocą siatk i 
drucianej, ścian z desek i  t. d.), służące do p rzecho
w yw ania zam ów ionych m aterja łów  i będące  do dy
spozycji jednego lub k ilku odziałów, wów czas sk ład  
ten  uw ażany jest za podręczny  i za s tan  zam agazyno- 
wanego tam  tow aru  odpow iadają k ierow nicy  tych 
oddziałów, do k tó rych  dany m aterja ł należy.

W  ciągu dekady  m ożna zam aw iać w yjątkow o 
m aterja ły  ty ton iow e ty lko  w tym  w ypadku, jeżeli d a 
ne zapo trzebow anie uzasadnione jest zm ianą p ro g ra 
mu produkcji lub też  b rak iem  dostatecznej ilości to 
w aru  w dniu sporządzania zasadniczego zam ów ienia.

P rzy  tej sposobności D yrekcja P. M. T. p rzypo
mina, że m aterja ł m oże być w ydaw any jedynie na 
podstaw ie pisem nego i form alnie sporządzonego za 
m ówienia, zaopatrzonego  we w szystk ie p o trzeb n e  
dane i podpisy, w ystaw ionego p rzed  okresem  p ro 
dukcji, na jaki opiewa. B ezw arunkow o niedopuszczal- 
nem  jest pob ieran ie  m aterja łów  ,,a co n to “ i w y s ta 
w ianie zam ów ienia ,,ex post na pob ran e  ilości.

K lauzulę odbioru na zam ów ieniu  należy podpi
syw ać dopiero  po w yczerpan iu  całej zam ów ionej 
i zgodnie dostarczonej ilości.

O bliczanie zapo trzebow an ia  i zam ów ienia na 
surow iec i w olny ty to ń  winno być dokonyw ane dla 
każdego p rodukow anego w fabryce garunku  oddziel
nie naw et w tym  w ypadku, gdy pew ne gatunk i m iały 
w spólną p rocedurę . D latego  też  niedopuszczalnem  
jest oddaw anie i p row adzen ie na sk ładzie  i sa lach  fa- 
brykacyjnych  tych  gatunków  pod w spólną lub jedną 
nazw ą. M ark i te  w inny m ieć każda  dla siebie od
ręb n ą  tab licę, z  k tó ry ch  je należy  zam aw iać, a na 
sk ładach  podręcznych  i salach fabrycznych  p rzecho
wywać ty toń  w olny do w yrobu papierosów , zależnie 
od zapo trzebow ania  obliczanego na każdy  gatunek  
z osobna.

Z arządzenie pow yższe należy  bezzw łocznie 
w prow adzić w życie i w ykonan ia jego postanow ień  
ściśle p rzestrzegać.

Z astępca D y rek to ra  P. M. T.:
(— ) Inż. J. Husarski.

D Y R EK C JA  PO LSKIEG O 
M ONOPOLU TY TO N IO W EG O  

L. 15925/Pr/I/29,

W spraw ie m ieszkań w budynkach mo
nopolowych

W arszaw a, dnia 11 w rześn ia 1929 r.

Do
w szystkich  U rzędów  i Z akładów  Polskiego M onopolu 

Tytoniow ego z w yjątk iem  U rzędów  i Z akładów  
w W arszaw ie.

D yrekcja Polsk iego  M onopolu Tytoniow ego 
w yjaśnia i zarządza, co następuje:

W  w ydatkach  na adm inistrację domów m iesz
kalnych w inna być p rzestrzegana  jak  najdalej id ą 
ca oszczędność; w w ydatkach  tak ich  należy  ograni
czać się do w ydatków  rzeczyw iście niezbędnych.
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W  spraw ie usku teczn ian ia  rem ontów  w m iesz
kan iach  w yjaśnia się, że drobne kom ornicze n ap ra 
w y ciążą na lokato rze . Do tak ich  drobnych napraw  
kom orniczych, ciążących na lokato rze , zalicza się n a 
stępu jące  roboty , zw iązane z konserw acją lokalu, 
a m ianow icie: odnow ienie lokalu, w staw ienie szyb, 
nap raw a i oczyszczanie pieców  i kuchen, nap raw a 
i zm iana zam ków , kluczy, haczyków  i t. p. drobne 
nap raw y  instalacji e lek trycznej, gazowej, w odociągo
wej i kanalizacyjnej (uszczelnianie ru r  i zm iana k ra 
nów w lokalu  i ubikacjach, nap raw a m isek um yw al- 
nianych i sedesow ych, nap raw a rezerw uarów , p ły 
w aków  i t. p.) oraz w szelkich  u rządzeń  w annow ych 
i kuchenek  gazowych. W szelk ie  inne napraw y, zw ią
zane z konserw acją  budynków , obciążają w łaściciela 
domu —  S karb  P aństw a.

N ależności P. M. T. z ty tu łu  kom ornego za 
w szelkiego rodzaju  m ieszkania w budynkach  m ono
polow ych oraz z ty tu łu  św iadczeń m ieszkaniow ych 
w inny być uiszczane regularn ie , a m ianow icie: n a 
leżności z ty tu łu  kom ornego obow iązani są lo k a to 
rzy  opłacać zgóry, zaś należności za św iadczenia do
da tkow e zdołu za każd y  m iesiąc. W  razie  za lega
nia lo k a to ró w  z p łacą  pow yższych należności n a le 
ży donosić o tern D yrekcji P. M. T. w m iesięcznych 
w ykazach  z podaniem  obok nazw iska lokatorów , 
k w o ty  i rodzaju  należności.

W  spraw ie op łacan ia p rzez funkcjonarjuszów  
Polskiego M onopolu Tytoniow ego, korzysta jących  
z m ieszkań w  budynkach  m onopolow ych, d o d a tk o 
w ych o p ła t za św iadczenia m ieszkaniow e (wodę, 
opał, św iatło  i t. p.) D yrekcja P. M. T. przypom ina, 
że do m ieszkań  w  rozum ieniu § 2 rozp. R ady  M i
n istrów  z dn. I X  1924 r. (Dz. U. R. P. Nr. 90, poz. 
849 z r. 1924), t. j. do t. zw. m ieszkań służbow ych 
m ają w  myśl powyższego rozporządzenia, jak  ró w 
nież w myśl rozporządzen ia R ady  M inistrów  z dnia 
20.XII. 1928 r. (Dz. U. R. P. Nr. 105, poz. 952 z r. 
1928) zastosow anie postanow ien ia art. 7 ust. 1 p. a) 
i a rt. 8 ustaw y  z dnia 11.IV. 1924 r. o ochronie lo k a 
to rów  (Dz. U. R. P. Nr. 39, poz. 406 z r. 1924) n a to 
m iast do m ieszkań w  rozum ieniu §§ 3 i 4 po w o łan e
go wyżej rozp. R ady  M inistrów  z dn. I.X. 1924 r. 
m ają w  tym  w zględzie zastosow anie pełne a rty k u ły  
7 i 8 wym ienionej ustaw y.

Z astępca D y rek to ra  P. M. T.:
(■—) Inż, J. Husarski,

D Y R EK C JA  PO LSKIEG O 
M ONOPOLU TYTO NIOW EGO  

L. 15925/Pr/I/29.
W spraw ie mieszkań w budynkćch 

Polskiego M onopolu Tytoniowego

W arszaw a, dnia 11 w rześnia 1929 r.

Do
P anów  K ierow ników  Państw ow ych F ab ry k  W yrobów  
Tytoniow ych W arszawa-Ochota, W arszawa-M iasto, 
Państw ow ego M agazynu surow ców  i w yrobów  ty to 

niowych w W arszawie.
W  zw iązku z rozporządzeniem  R ady M inistrów  

z dnia 20.XII. 1928 r., zm ieniającem  rozporządzenia

R ady  M inistrów  z dnia 1.X, 1924 r, o op ła tach  za 
m ieszkania, zajm ow ane p rzez funkcjonarjuszów  Pa a " 
stw ow ych i w ojskow ych zaw odow ych w budynkach  
państw ow ych, p rzez S karb  P ań stw a  w ynajętych  lub 
adm inistrow anych (Dz. U. R. P. Nr, 105, poz. 952 
z roku  1928) D yrekcja Polskiego M onopolu T y ton io 
w ego wyjaśnia, że p rzez pow ierzchnię użytkow ą, m a
jącą służyć do ok reślen ia  w ysokości podstaw ow ego 
kom ornego dla m ieszkań w rozum ieniu §§ 3 i 4 rozpo
rządzenia R ady  M inistrów  z dn. 1.X, 1924 r. (Dz. U. 
R. P, N r. 90, poz. 849 z r. 1924) należy_rozum ieć po 
w ierzchnię pokoi m ieszkalnych, pokoi dla służby, 
kuchni, przedpokoi i holi; do powierzchni użytkowej 
nie wlicza się natom iast powierzchnią balkonów, w e
rand, spiżarni, łazienek, ustępów, sieni i t. p.

Panow ie K ierow nicy usta lą  niezw łocznie, według 
podanego powyżej sposobu obliczania powierzchni 
użytkowej m ieszkań, opłaty, p rzypadające, tytułem  
komornego, cd funkcjonarjuszów  Polskiego M onopolu 
Tytoniow ego, ko rzysta jących  w  będących  pod Ich b e z 
pośrednim  zarządem  budynkach monopolowych z m ie
szkań w rozum ieniu §3 i 4 powołanego w yże j rozpo
rządzenia R ady M inistrów, przyczem  wobec zarządzeń 
z dnia 18.111. 192 9r. L. 1511 l/Pr/I/29 i z dnia 19.IV 
1929 r. L. 1561 l/Pr/I/29, k tó rem i w prow adzono b ez 
pośrednio p o trącen ie  z poborów  należności czynszo
wych za m ieszkania zajm owane przez urzędm ków  P o l
skiego M onopolu Tytoniowego w budynkach monopo
lowych, należy przedłożyć D yrekcji Polskiego M ono
polu Tytoniowego w terminie do dnia 1-go październ i
ka. 1929 r. zestaw ienia powyższych op ła t czynszowych, 
ustalonych  dla wym ienionych wyżej u rzędników  Po.- 
skiego M onopolu T ytoniow ego, a to  celem  zarząd ze
nia ściągania ich  odnośnym  urzędnikom  przy  w yp ła
cie poborów  służbow ych.

Jednocześn ie  z uw agi na to, że nowe norm y 
obliczania pow ierzchni użytkow ych w ym ienionych 
wyżej m ieszkań  obow iązują od dnia 1-go stycznia 
1929 r., należy sporządzić i p rzesłać  D yrekcji P o l
skiego M onopolu T ytoniow ego rów nocześnie z po 
przednim  zestaw ieniem  w ykazy  zaległości w czyn
szach m ieszkaniow ych za m iesiące od stycznia do 
w rześn ia 1929 r. w łącznie, pow stałe  z różnicy^ m ię
dzy w ysokością czynszów, ustalonych  na  zasadzie do
tychczasow ych i now ych (niniejszem  w prow adzo
nych) norm  obliczeniow ych, przyczem  D yrekcja  P o l
skiego M onopolu Tytoniow ego zezw ala na w ystąp ie
nie z w nioskam i o rozłożenie na ra ty  obliczonych w 
pow yższy sposób zaległości czynszowych.

Jednocześn ie  p rzed łożą Panow ie K ierow nicy 
D yrekcji Polskiego M onopolu Tytoniow ego w te rm i
nie do dnia 15-go każdego m iesiąca w ykazy  należno
ści z ty tu łu  dodatkow ych o p ła t za św iadczenia m iesz
kaniow e (woda. św iatło, opał) od urzędn ików  P o l
skiego M onooolu Tytoniow ego, korzysta jących  w b u 
dynkach P. M. T. z m ieszkań w rozum ieniu § 3 i 4 
rozporządzenia. R ady  M inistrów  z dnia l.X. 1924 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. 90, poz. 849 z r. 1924). W ykazy  te  
w inny zaw ierać należności obliczone stosunkow o w e
dług poniesionych fak tycznie i stw ierdzonych r a 
chunkam i w ydatków , k tó re  to  należności w ym ienieni 
lokato rzy  obow iązani są op łacać zgodnie z po stan o 
w ieniam i § 6 pow ołanego wyżej rozp. R ady  M ini
strów  oraz § 2 rozp. R ady  M inistrów  z dnia 20 grud
nia 1928 r. (Dz. U. R. P. Nr. 105, poz. 952 z r. 1928).
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W ykazy  te  przesyłać należy w podanych term inach 
za bezpośrednio poprzednie miesiące, a to celem po
trącania ich odnośnym urzędnikom  przy wypłacie 
poborów służbowych.

W sprawie opłacania przez funkcjonarjuszów P. 
M. T., korzysta jących z m ieszkań w budynkach  mo
nopolowych, dodatkow ych opłat za świadczenia 
mieszkaniowe (woda, światło, opał i t. p.) D yrekcja 
Polskiego Monopolu Tytoniowego przypomina, że 
do mieszkań w rozumieniu § 2 rozp. R ady  Ministrów 
z dnia l.X. 1924 r. (Dz. U. R. P. Nr. 90, poz. 849 z r. 
1924) t. j. do t. zw. mieszkań służbowych mają w myśl 
powyższego rozporządzenia, jak również w myśl rozp. 
R ady  M inistrów z dnia 20 grudnia 1928 r. (Dz. U. R. 
P. Nr. 105, poz. 952 z 1928 r.) zastosow anie postano
wienia art. 7 ustęp 1 p. a) i art. 8 ustaw y z dnia 11 
kw ietnia  1924 r. o ochronie lokato rów  (Dz. U. R. P- 
Nr. 39, poz. 406 z roku  1924), natom iast do mieszkań 
w rozumieniu §§ 3 i 4 powołanego wyżej rozporzą
dzenia R ady Ministrów z dnia l.X. 1924 r. mają w 
tym względzie zastosowanie pełne a r tyku ły  7 i 8 w y
mienionej ustawy. Zw raca się jednocześnie uwagę, 
że w myśl powołanej wyżej ustaw y i rozporządzeń 
R ady M inistrów z chwilą dojścia komornego za mie
szkania w rozumieniu §§ 3 i 4 rozp. R ady  Ministrów 
z dnia l.X. 1924 r. (Dz. U. R. P. Nr. 90, poz. 849 z r. 
1924) do 75% podstawowego komornego, Skarb  P a ń 
stwa ponosi całkow ite  koszty świadczeń, przewidzia
nych w art. 7 ust. 1 punk t a) us taw y o ochronie loka
torów, k tó re  to świadczenia do tej chwili ponosili lo
katorzy. W  opisanym w ypadku  nie należy ściągać 
od wymienionych wyżej lokatorów  należności za 
wspomniane dodatkow e świadczenia, a to  od m ie
szkań jednopokojowych od dnia 1 października 
1929 r. (gdy kom orne wynosić będzie 75% podstaw o
wego komornego) zaś od wszystkich innych mieszkań 
od dnia 1 stycznia 1929 roku.

Dyrekcja Polskiego Monopolu Tytoniowego 
podkreśla konieczność przestrzegania jak najdalej 
idącej oszczędności w w yda tkach  na administrację 
domów mieszkalnych, ograniczając się do w ydatków  
rzeczywiście niezbędnych.

W  sprawie uskutecznian ia rem ontów  w m ie 
szkaniach wyjaśnia się, że drobne napraw y kom orni
cze ciążą na lokatorze. Do takich drobnych napraw  
komorniczych, ciążących na lokatorze, zalicza się n a 
stępujące roboty, związane z konserw acją lokalu, 
a mianowicie: odnowienie lokali, wstawianie szyb,
napraw a i oczyszczanie pieców i kuchen, napraw a 
i zmiana zamków, kluczy, haczyków  i t. p., drobne 
napraw y instalacji elektrycznej, gazowej, wodociągo
wej i kanalizacyjnej (uszczelnianie ru r  i zmiana k ra 
nów w lokalu i w ubikacjach, nap raw  misek umywal- 
nianych i sedesowych, napraw a rezerw uarków , p ły 
w aków  i t. p.) oraz wszelkich u rządzeń  wannowych 
i kuchenek  gazowych. W szelkie  inne nap raw y  zw ią
zane z konserw acją budynków, obciążają właściciela 
domu — Skarb  Państwa.

Z astępca D yrek to ra  P. M. T.:
(— ) Inż. J . Husarski.

D Y R E K C JA  POLSKIEGO 
M ONO POLU TYTO N IO W EG O

L. 38020/VI/2/29.

W  sp raw ie  u s ta le n ia  form y i sposobu  
zam ów ień  częśc i zam ien n y ch  i ak ce - 

sorji do sam ochodów .

W arszaw a, dnia 16 września  1929 r. 
Do _

Pana  D y rek to ra  (Kierownika)

w

Ponieważ dotychczas p rzesy łane do Dyrekcji 
Polskiego Monopolu Tytoniowego zamówienia na 
części zamienne i akcesorja  do sam ochodów są t r e 
ści nieścisłej, często bez w ykazan ia  ilości zam aw ia
nych części, o dowolnem określeniu  nazwy i bez nu 
merów katalogowych, co powoduje zwłokę w za ła 
twianiu zamówień, Dyrekcja Polskiego Monopolu 
Tytoniowego przesyła odpowiednie druki w formie 
książek.

Dla każdego sam ochodu należy sporządzać od
dzielne zamówienia w 3-ch egzemplarzach, z k tó 
rych dwa U rzędy  lub Zakłady  prześlą  do Dyrekcji 
Polskiego M onopolu Tytoniowego w raz z ew en tua l
nie posiadanem i ofertami firm miejscowych.

D ruki należy używać wyłącznie do zamówień 
tyczących się gospodarki samochodowej.

P. O. Zastępcy  D yrek to ra  P.M.T.:
(— ) A .  Lewicki.

Naczelnik Wydziału.

D Y R E K C JA  PO LSKIEGO 
M ONOPOLU TYTO N IO W EGO  

L. 41616/II/F/29.

W p ro w ad z e n ie  now ego w y k a zu  go
spo d arczeg o  „W yrób  p ap ie ro só w ".

W arszaw a, dnia 10 październ ika 1929 r.

Do _ -
Panów  D yrek to rów  (Kierowników) wszystkich P a ń 
stwowych F ab ryk  w yrobów  tytoniow ych (z w yjąt

kiem: Bydgoszczy, Kościana, Wodzisławia).

D yrekcja  Polskiego M onopolu Tytoniowego 
w prow adza nowy sposób sporządzania w ykazu  go
spodarczego dla oddziału ,,W yrób  papierosów .

Załączając do niniejszego 3 egzemplarze n o w e
go w ykazu D yrekcja  PMT. podaje następujące w sk a 
zówki sporządzania wykazu:

W  kolumnie pionowej 1, wspomnianego w y k a 
zu ,,Nazwa W yrobu,, wypisuje się w rub rykach  po 
ziomych gatunki papierosów  w yrabianych w  danej 
fabryce w ciągu okresu  sprawozdawczego.

W  kolumnie pionowej 2. „W yprodukow ana 
ilość papierosów", podaje się fak tyczną ilość papie-
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rosów, w yprodukow anych w danym ćwierćroczu. 
Ilość ta  musi się zgadzać z re jes trem  Nr. 9 p (,,z w y
robu  papierosów").

W  kolumnie pionowej 3. „Przepisany ciężar 
doważonej mieszanki podaje fabryka ilość doważo-
nej mieszanki. <

Ciężar doważonej mieszanki, służy do oblicze
nia zapo trzebow ania  mieszanki papierosowej i za
m awiania go na oddział z początk iem  każdej dekady 
fabrykacyjnej. Pomnożywszy ilość w yprodukow a
nych papierosów  przez ciężar doważonej mieszanki 
papierosowej, otrzymuje się przepisany  ciężar ty to 
niu doważonego, czyli c iężar  brutto .

W  kolumnie pionowej 4 „Przepisany ciężar 
w ałka  ty toniow ego m okrego" podaje się wagę w ałka 
tytoniowego w papierosach opuszczających maszynę 
i ta  waga jest podstaw ą do wyliczania się z zużycia 
m ater ja łu  w wyrobie papierosów. Ilość papierosów 
w yprodukow anych, pomnożona przez ciężar w ałka 
tytoniowego mokrego, daje przepisany ciężar mie
szanki w papierosach  w stanie wilgotnym, czyli cię
żar netto. , . .

T ak  ciężar doważonej mieszanki, jak ciężar 
w ałka tytoniowego mokrego, został przez Dyrekcję 
PM T ustalony dla wszystkich gatunków  papierosów 
w okólniku z dnia 1 8 X 2 6  L. 34.254/II/F/26, oraz 
z dnia 19.IX.28 L. 32.650/II/F/28, k tó re  są podstaw ą 
przy obliczaniu zamów ień oddziałowych i sporządza
niu w ykazu  gospodarczego. .

Różnica pom iędzy ciężarem  doważonej m ie
szanki, a ciężarem  w a łka  ty toniow ego m okrego jest 
ilością przypadającą  na odpadki użyteczne i nieuży
teczne oraz zanik — w kolumnie 5.

J e s t  to  pierw sza część w ykazu  gospodarczego.
W Kolumnie pionowej 6. „Doważono m ieszan

ki papierosowej" podaje się faktyczną ilość zam ó
wionej i otrzymanej mieszanki w ciągu ćwierćrocza. 
Ilość ta musi być zgodna z ilością w ykazaną w re je
strze Nr. 9 r. („Do w yrobu papierosów").

W  kolumnie pionowej 7. „Zwrócono m ieszan
ki papierosowej" w ykazać należy, jaką  ilość m ieszan
ki papierosowej zwrócił oddział z końcem  kw artału . 
R em anen t ten  musi być zgodny z rzeczywistością 
i przeważony- przez urzędn ika B iura Materjałowego.

W  kolumnie pionowej 8. „Przerobiono m ieszan
ki papierosowej" wykazuje fabryka fak tyczną ilość 
przerobionej mieszanki, przyczem zaznacza się, że 
suma mieszanki przerobionej i zwróconej, musi dac 
sumę doważanej, innemi słowy —  różnica pomiędzy

tytoniem doważanym a zwróconym daje  ilość ty to 
niu przerobionego, czyli faktyczne zużycie brutto .

J e s t  to druga część w ykazu  gospodarczego.
W  kolumnie pionowej 9 —  10 — 11 podać n a 

leży faktycznie ilość oddanych odpadków, przyczem  
muszą być uwzględnione osobno odpadki użyteczne 
i osobno nieużyteczne oraz łączna ich suma, wraz 
z obliczeniem procentowem .

W  kolumnie pionowej 12. podaje się zaw artość  
w papierosach  ty toniu  bez odpadków, czyli ilość 
netto.

Suma odpadków  (kolumna 11) odjęta od sumy 
przerobionej mieszanki (kolumna 8) pow inna dać su
mę tytoniu ne tto  (bez odpadków) w papierosach  (ko
lumna 12). J e s t  to trzecia  część wykazu.

Kolumna picnowa 13 — 14, Porównując zaw ar
tość tytoniu w pap ierosach  ne tto  (kolumna 12) 
z przepisanym  ciężarem  w a łka  tytoniowego w stanie 
mokrym  (kolumna 4) otrzym amy zużycie w s tosun
ku do procedury  większe wzgl. mniejsze.

Kolumna pionowa 15 — 16, Porównując sumę 
oddanych odpadków  (użyteczne +  nieużyteczne) 
(kolumna 11) z ilością przypadającą n a  odpadki ! za 
nik (kolumna 5) otrzym amy większe lub mniejsze 
zużycie mieszanki papierosowej na odpadki.

W  kolumnie pionowej 17 — 18 podaje się su 
mę kolumny 13— 15 względnie 14 i 16. J e s t  to czw ar
ta część wykazu.

W  kolumnie pionowej 19 — 20 podaje się z a 
w artość  p rocen tow ą wilgoci przy  poszczególnych 
półwyrobach, zużytych do w yrobu papierosów.

W  rubryce poziomej 22, „Razem podaje się 
sumę łączną poszczególnych pozycyj.  __

W  rubryce poziomej 23, „Ogólny wynik" po
daje fabryka ogólny wynik, k tó ry  powstaje z różni
cy pomiędzy kolumną 17 a 18. Podług ustalonego 
nowyżej wzoru sporządzić należy już w ykaz gospo
darczy „W yrobu papierosów" za II k w arta ł  1929/30, 
przyczem  zaznacza D yrekcja  PM 1., że fabryki obo
wiązane są zachow ać format wykazu, kolejność ru 
bryk, a zmiany jakiekolwiek są niedopuszczalne.

Dalsze egzemplarze nowego w ykazu zostaną 
przydzielone fabrykom  w terminie późniejszym.

Za D yrek to ra  Polskiego Monopolu Tytoniowego:
(— ) A .  L ew ick i .

Naczelnik Wydziału.
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W arszaw a, dnia 22 październ ika  1929 r.

D Y REK CJA  POLSKIEGO 
MONOPOLU TY TO N IOW EG O

L. 34926/VI/Tr/29.

Z aprow adzen ie  ew idencji  s am o ch o 
dó w  i ich k osz tów  eksp loatac j i .

Do

P. P. D y rek to ra  (Kierownika).

Celem  zaprow adzenia dokładnej ew idencii 
p racy  w łasnego tab o ru  sam ochodow ego, jak  rów nież 
celem  um ożliw ienia p row adzen ia kalkulacji kosztów  
eksploatacji sam ochodów , D yrekcja Polskiego M o
nopolu Tytoniow ego zarządza, aby  Z akłady  i U rzę
dy Polskiego M onopolu Tytoniow ego, posiadające 
w łasne sam ochody tak osobowe, jak i ciężarow e — 
przed k ład ały  nresięczne rap o rty  p racy  samochodów 
i kosztów  ich eksp loatacji oraz dzienne rap o rty  szo
ferów  w/g, załączonych schem atów .

R aporty  za ubiegły m iesiąc w inny być sp o rzą
dzone i p rzed łożone D yrekcji Polskiego M onopolu 
Tytoniow ego najpóźniej do dnia 10-go następnego  
m iesiąca.

Z akłady  i U rzędy po otrzym aniu  niniejszego 
zarządzen ia w raz z odnośnem i drukam i p rzy stąp ią  
natychm iast do sporządzenia wyżej wym ienionych 
raportów  za czas ubiegły (za każdy  m iesiąc oddziel
ny raport), począw szy od dnia 1 kw ie tn ia  r. b. i na- 
deślą je do D yrekcji Polskiego M onopolu T y ton io 
wego najpóźniej w 14-dniowym term inie.

R aporty  następnych  m iesięcy po leca się spo
rządzać z najdalej idącą sk rupu latnością  w  n iep rze
kraczalnych wyż, w skazanych tern rnach .

D ruki dwu w spom nianych książek  za łącza się 
w raz z przepisam i objaśniającem u

D y rek to r P. M. T.:
(— ) Dr, Kreutz.

Załącznik do okólnika L, 34926/VI/Tr/29.

P R Z E P I S Y

objaśniające prow adzenie książk i rap o rtó w  p racy  
i kcsztów  eksploatacji samochodów Polskiego M ono

polu Tytoniowego.

R aport eksploatacji sam ochodów  podzielono na 4 
części (A. B. C. D.).

Część A.

Pozycje 1, 2 i 3 w ykazują ogólnie p racę  sam o
chodu w  m iesiącu spraw ozdaw czym , a sum a dni 
tych rubryk da ilość roboczych dni m iesiąca (nie li
cząc niedziel i świąt).

Pozycja 7 obejm uje p rzew ozy  np. gruzu, śm ie
ci, śniegu, w ęgla i t. p., a z pow odu b rak u  ściśle 
określonej wagi, należy  w ykazać w agę w  p rzy b li
żeniu.

Pozycję 9-tą  należy  w ypełnić ogólną ilością 
w yjazdów  ta k  sam ego sam ochodu, jak rów nież 
z przyczepką.

Pozycję 10 w ypełni ilość w yjazdów  przyczepk i 
w ykazaną w poz. 9-ej (ogólnie z sam ochodem ).

Pozycje 11 i 12 m uszą być bardzo  ścisłe i d o 
k ładne w/g. k ilom etrom ierza i nie mogą być z ja 
k ichkolw iek  pow odów  pom inięte.

Pozycję 13 należy  w ypełn iać w yłącznie w li
trach.

Pozycję 14 rozumie się w s tosunku do litra.
Pozycje 4, 5, 6, 8, 15, 16, 17 i 18 nie w ym agają 

objaśnień.

Część B.

Pozycje 1 i 4 obejm ują fak tyczny  koszt ro b o 
cizny.

Pozycje 2 i 5 koszt m echanicznych części z a 
m iennych w ykonanych  w e w łasnym  zak resie  lub z a 
kupionych.

Pozycje 3 i 6 koszt sm arów  (oliwa, towot, nafta  
i t. p . ) .

Pozycja 7 obejm uje koszt ogum ienia, narzędzi, 
gąbki, zamszu, pokrow ców , kół zapasow ych, la tarń , 
żarów ek, zderzaków , popieln iczek  i t. p.

Część C,

Pozycję A  17 i B 3 i 6 należy wypełnić, w y
szczególniając ilość i gatunek  zużytych sm arów , 
czem  uzupełni się pozycję 15 i 16 w  części A, p ozy
cję 3 i 6 w  części B.

W  pozycji B 1 i B 4 należy  wym ienić w y k o n a
ne robocizny, uzupełniając w  ten  sposób pozycję 
1-szą i 4 części B.

Pozycje B. 2 i B. 5 należy  w ypełnić nazw ą 
i Nr. katalogow ym  w szystk ich  części, zakupionych 
za cenę, podaną w  pozycjach 2 i 5 części B.

Pozycja B. 7 jest p rzeznaczoną do w yszczegól
n ien ia ilości i nazw , zakupionych  części za cenę, p o 
daną w  poz. 7 części B,

Część D,

W  pozycji 2 należy  wym ienić np. „robotnicza, 
£r - fX — „kontrak t Gr. X - ta ‘, „etatowy, gr, X I“ .

Pozycja 4 w ysokość uposażenia z listy  p łacy
bez po trąceń .

P ozycja 8 w szystkie świadczenia, obow iązują
ce D yrekcję P o lsk ;ego M onopolu Tytoniowego,
um undurow anie, K asa Chorych, ubezpieczenie i t. p. 
(poza po trąconem i z pensji).

Pozycje 1, 3, 5, 6, 7 i 9 objaśnień nie p o trze 
bują.

U w a g i .

W  uw adze należy  um ieścić w szystk ie  w ydatk i 
i w yjaśnienia nieprzew idziane w powyższych czę
ściach raportu .
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Pozycje n iepo trzebne (np. w  rap o rc ie  na sam o
chód osobowy) należy  skreślić.

Na każdy  sam ochód należy  sporządzać od
dzielny rapo rt.

Do rap o rtu  zby teczne są dodatkow e listy 
i spraw ozdania, gdyż sam  rap o rt jest rów nocześnie 
listem .

R ap o rt w inien być podpisany  p rzez D yrek to ra , 
wzgl. K ierow nika oraz p rzez  sporządzającego.

R ap o rt szofera w ypełn ia  szofer (przez kalkę) 
po każdym  wyjeździe. R ap o rt szofera musi być jak 
najczęściej kon tro low any  p rzez  D y rek to ra  (K ierow 
nika) U rzędu, każda  zaś stro n a  podpisana po jej 
w ypełnieniu.

Za D y rek to ra  P. M. T.
(— ) W. Oziemski.
N aczelnik  W ydziału.

(Druki załączono przy  ekspedycji okólnika).

W arszaw a, dnia 26 p aździern ika  1929 r,

D Y R EK C JA  PO LSK IEG O 
M ONOPOLU TYTO NIOW EGO

L. 45014/II/F/29.

Zarządzenie w sprawie sporządzania 
„Wykazu przypuszczalnego zapasu 

fabrykacyjnego“.

Do
Panów  D y rek to rów  (Kierowników) w szystk ich  P a ń 
stw ow ych F ab ry k  w yrobów  tytoniow ych, Panów  
K ierow ników  P aństw ow ych M agazynów  surow ców  
i w yrobów  tytoniow ych w  B iałym stoku, Grodnie, 
W ilnie, W arszaw ie —  N ow ogrodzka, oraz P ana K ie
row nika Państw ow ego M agazynu w yrobów  ty to 

niow ych
w  Łodzi.

D ążąc do ścisłej ew idencji i rozgraniczenia za 
pasów  handlow ych i fabrykacyjnych  D yrekcja P o l
skiego M onopolu T ytoniow ego anuluje zarządzenie 
L. 19625/II/F/28 z dnia 9.X. 1928 i u stanaw ia n as tęp u 
jące zasady:

1) P. F. W. 1'. w  K ościanie, K rakow ie, P ozna
niu —  B ukow ska, Poznaniu  —  Łazarz, W innikach, 
W arszaw ie —  O chota, W arszaw ie — M iasto (pap. 
Sp.) posiadają  na  sk ładzie w yroby  tytoniow e, b ęd ą 
ce zapasem  fabrykacyjnym ,

2) P. M. W. T. w  Łodzi, oraz P. M. S. i W. T. 
w B iałym stoku, G rodnie, W ilnie i W arszaw ie— Now., 
oprócz zapasów  handlow ych z b rak u  m iejsca w  od
nośnych fabrykach , przechow ują rów nież zapasy 
fabrykacyjne,

3) P. F. W . T. w  Bydgoszczy, Kowlu, M onaste- 
rzyskach, Radom iu, S tarogardzie  i W odzisław iu, 
posiadają zapasy  fabrykacyjne i handlow e.

F ab ry k i w ym ienione pod 1 sporządzają ,,W y
kaz zapasów  fabrykacyjnych" na str, 16 „Z estaw ie

nia produkcji faktycznej i prelim inow anej", opusz
czając rub. 8 i 10, jako zbędne.

F ab ry k i i M agazyny w ym ienione pod 2 i 3 spo 
rządza ją „W ykaz przypuszczalnego zapasu  fab ryka- 
cyjnego" w/g załączonego schem atu  i p rzesy ła ją  go 
do D yrekcji P. M. T. z tak iem  rozliczeniem , aby  do 
dnia 10 każdego m iesiąca w ykazy  te  znajdow ały  się 
w  D yrekcji P. M. T,

F ab ry k i w ym ienione pod 3) nie będą w y p e łn ia
ły  w  przyszłości „W ykazu  zapasów  fabrykacyjnych" 
na str. 16 „Z estaw ienia produkcji faktycznej i p re li
m inow anej". P rzy  w ypełn ian iu  now ow prow adzone- 
go w ykazu  „W ykaz przypuszczalnego zapasu fab ry 
kacyjnego" fabryki i m agazyny w ym ienione pod 2) 
i 3) w inny postępow ać w edług następu jących  w sk a
zów ek:

a) P rzy  w yprow adzaniu przypuszczalnego zap a
su fabrykacyjnego na  1.XII. b. r., jako z a 
pas fak tyczny  fabrykacyjny  na 1.XI. b. r. 
(rub. 2) należy  przyjąć ilości w yrobów  p o 
dane w załączniku.

b) W  następnych  m iesiącach należy  w pisyw ać 
jako zapas fak tyczny  fabrykacyjny  (rub. 2) 
ilości w yprow adzone w  poprzednim  w y k a
zie (rub. 8), jako przypuszczalny  zapas fa 

b rykacy jny  na tenże m iesiąc, korygując go:
a) ew, różnicam i w  w ykonaniu  program u fa 

brykacyjnego w  m. poprzednim ,
b) zrealizow anem i przydziałam i dodatkow em i, 

k tó ry ch  nie uw zględniono w  poprzednim  
w ykazie,

c) różnicam i w  zrealizow aniu  przydziałów  na 
m iesiąc poprzedni, np. k tó ry ś  m agazyn nie 
żądał wysyłki • w tych w ypadkach różnice 
w  zrealizow aniu  przydziałów  poprzedniego 
m iesiąca należy w ykazać na odw rocie w y
kazu  z podaniem  przyczyny.

F ab ry k i w ym ienione pod 3) nie będ ą  w obec 
tego w ypełn iały  w przyszłości „Z estaw ienia różnic 
w  zrealizow aniu  przydziałów  w yrobów  tytoniowych* 
na str. 27 „Z estaw ienia produkcji faktycznej i p re li
m inowanej".

c) Zapas fabrykacyjny  tw orzy  się z gatunków  
w yrab ianych  p rzez  daną fabrykę, w zględnie 
fabrykę, k tórej p rodukcję przyjm uje dany 
m agazyn.

d) J a k  w idać z załączonego schem atu, zapas 
fabrykacyjny  zw iększa się jedynie przez 
produkcję, zm niejsza się zaś p rzez w ysyłki 
zarządzane „W ykazem  przygotow aw czym " 
(rub. 5), względnie przez dodatkow e p rz y 
działy  (rub. 6), dysponow ane p rzez D y rek 
cję P. M. T. (W ydz. II/F).

Począw szy od 1 listopada b. r. we w szystkich 
ew. dodatkow ych przydziałach, zarządzanych  przez 
W. II/F będzie zaznaczone, że w ysyłkę należy  usku
teczniać z posiadanego zapasu  fabrykacyjnego.

c) W  rub. 5 należy w pisać sumę otrzym aną 
p rzez dodanie poszczególnych pozycyj od 
nośnego gatunku w yrobu z „W ykazu  P rzy 
gotow aw czego", Z aznacza się, że ilość w y
robów tytoniowych, przydzieloną do sprze-
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dąży  U rzędow i (M agazyny pod 2) z m iej
scowej fabryk i należy  b rać  ściśle z „W y k a
zu Przygotow aw czego'1, w zględnie z d o d at
kow ego przydziału), a w ięc nie jak  d o ty ch 
czas ilość, odpow iadającą przypuszczalnej 
sprzedaży, przyczem  pow iększanie lub 
zm niejszanie p rzydziału  nie m oże mieć 
m iejsca bez zgody D yrekcji P. M. T.

W obec tego, co pow iedziano wyżej, zapasem  
handlowym w  fab rykach  i m agazynach, w ym ienio
nych pod 2) i 3) będzie to w szystko, co pozostanie 
na składzie ponad zapas labrykacyjny. Zapas h an 
dlow y będzie się zw iększał o główny p rzydział lub 
dodatkow e przydziały, oraz zm niejszał o sprzedaż, 
w ysyłki zarządzane przez D yrekcję P. M. T. W ydz. 
IV/2 (bez zaznaczenia „zapasu fabrykacyjnego"), 
o raz inne rozchody, np. depu taty , p róby  i t. p.

Zapas handlow y należy  w ykazyw ać, jak  do
tychczas w  „W ykazie sp rzedaży  i zap o trzeb o w a

nia", p rzedk ładanym  W . IV/2; w  w ykazie tym nie 
należy na przyszłość w ykazyw ać zapasu fabrykacyj- 
nego,

O ile chodzi o w yroby m iejscowej fabryki, M a
gazyny i fabryki, wymienione pod 2 il 3 w ykażą 
w  rub. 6 „W ykazu sp rzedaży  i zapo trzebow an ia"  za 
m iesiąc październ ik  „o trzym ane w  m iesiącu sp ra 
wozdawczym " takie ilości", aby w rub. 12 tego w y
kazu  (zapas z końcem  m iesiąca spraw ozdaw czego) 
fabryk i w zględnie m agazynu w dniu 31.X. 1929 r.

W  zw ązk u  z tam Dyrekcja  P. M. T. w yją tko
wo uchyla jednorazowo przepis co do w ykazyw ania  
w rub. 6-ej „W ykazu  sprzedaży  i zapo trzebow ania"  
ściśle ilości, wymienionych w  przydziale B (w d a 
nym w ypadku  na miesiąc październik).

Za D y rek to ra  P. M. T.
(— ) L e w i c k i .

Naczelnik Wydziału.
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C Z Ę Ś Ć  N I E

Kraje posiadające i nie posiadające m ono
polu tytoniowego.

Następujące kra je  posiadają monopole ty ton io 
we: Hiszpanja, W łochy, Austrja, W ęgry, Rumunja, 
Jugosławja, Japonja, Portugalja, Turcja, Tunis, M aro 
ko, Szwecja, nowe państw a Europy  środkowej 
i Polska.

W  większości tych kra jów  monopole prowadzi 
państwo we własnym  zarządzie, tylko Hiszpanja, 
Portugalja i Szwecja wydzierżawiły swe monopole. 
Monopol Szwedzki w ydzierżawiono towarzystwu, 
k tórego  wszystkie zwyczajne akcje posiada państwo. 
Jedynie  fabrykacja jest zmonopolizowana, t o w a r z y 
stwo płaci pańs tw u  czynsz za wszystkie wyroby, 
k tó re  sprzedaje. Przywóz jest dozwolony, wymaga 
jednak zezwolenia, opłaty  cła wwozowego i podatku  
konsumcyjnego, obliczonego w ten  sposób, że w yro 
by monopolowe nieco się faworyzuje. W ywóz w yro 
bów szwedzkich nie odgrywa praw ie żadnej roli. 
W krajach, w k tórych  monopole prow adzi się we 
własnym zarządzie, organizacja ich jest mniej lub 
więcej zbliżona do organizacji monopolu francus
kiego. W e W łoszech  jednakże istnieje tow arzystw o 
handlowe sprzedaży surowca tytoniowego, k tó re  po 
średniczy pomiędzy p lan ta to ram i a monopolem, co 
podobno daje dosyć dobre wyniki.

Kraje, nie posiadające monopolów, m ożna po 
dzielić na 2 grupy. Do pierwszej należy obecnie ty l
ko Anglja, k tó ra  pobiera podatek  w postaci cła 
wwozowego. W  innych zaś krajach, jak w  Niem
czech, Szwajcarji, Danji, Belgji, Holandji, w S tanach  
Zjednoczonych, Algierze, opodatkow anie  odbywa się 
w rozmaitych formach: jako podatek  od uprawy, lub 
jako podatek  od spożycia w ewnętrznego, albo też 
jako podatek  ustalony w pozwoleniu, bądź podatek  
od wytwórczości i sprzedaży; te  rozm aite  formy opo
datkow ania  łączą  się częstokroć ze sobą.

W Anglji fabrykacja  i Sprzedaż są całkowicie 
wolne. Dawniej podatek  pobierano tylko na granicy 
jako cło wwozowe, ponieważ up raw a tytoniu w Zjed- 
noczonem Królestw ie była zabroniona; w celu u ła t 
wienia pobierania podatku , wwóz tytoniu był do
zwolony tylko przez n iek tó re  porty, specjalnie do 
tego wyznaczone. Od r. 1910 upraw a jest dozwolona 
na ziemi angielskiej, a na ty tonie nieprzerobione n a 
łożono akcyzę. W w óz dostarcza zwykle około 99/100 
spożycia, tak, że w p rak ty ce  nic się nie zmieniło od 
roku  1910. Taryfa znacznie wzrosła od czasu wojny; 
obecnie cło wwozowe wynosi, zależnie od rodzaju 
wytworu, od 9'A szyi. za funt angielski do 13 szyi. 7 p. 
za droższe gatunki; akcyza wynosi przeciętnie 8 szy
lingów zgórą za funt angielski. Mimo podwyżki po 
datku, spożycie wzmogło się nieco: z 900 gramów na 
głowę w 1913 r. do 1,250 kg. w 1924 i do 1.370 kg. 
w 1926 r.

W  Szwajcarji cło wwozowe od tytoniu ma ch a 
ra k te r  prohibicyjny, więc wwóz, jest niezwykle s ła 

R Z Ę D O W A .

by. P oda tek  w ew nętrzny  obciąża częściowo suro
wiec i ty toń  przerobiony.

Belgja od czasu wojny znacznie podniosła i ro z 
gałęziła swe podatki, które opiera ją  się dziś na u s ta 
wie z dn. 2 czerw ca 1926 r. Obecnie pobiera  się cło 
wwozowe od surow ca tytoniowego i od tytoni p rz e 
robionych, akcyzę od surowca krajowego, oraz op ła
tę od spożycia w ewnętrznego, obliczoną ad  valorem, 
od 0 fr. 02 do 4 fr. 50 za każde 10 papierosów, za 
leżnie od cen, wahających się między 0 fr. 20 i 12 fr. 
50, lub od fr. 06 do 3 fr. 50 za każde 100 gramów ty 
toniu, którego cena w aha się od 0 fr. 60 do 15 fr. 
W pływ y w 1924 r. wyniosły 108.500.000 franków; 
podw yżka taryfy  obniżyła jednak nieco spożycie.

Holandja p rzed  wojną pobiera ła  niewysokie cło 
wwozowe, w ytwórczość zaś w ew nętrzna  była wolna 
od podatku. Od roku  1924 Holandja w prow adziła  
podatek  od spożycia zależnie od kategorji w w yso
kości od 15 do 25% ceny sprzedażnej. P o d a tek  ten  
spowodował znaczne zmniejszenie się spożycia, k tó 
re spadło z 3,400 kg. na osobę w 1914 r. do 2,584 kg. 
w 1926 r.

W  Algierze z wyrobów, po wyjściu z zakładu, 
ściąga się podatek , nakładając banderolę. U praw a 
pozostaje tam  pod  dozorem, podobnie jak w e F ra n 
cji; p lan ta to rzy  mogą sprzedaw ać ty toń  tylko m ono
polowi francuskiemu, wyznaczonym fabrykantom  
i eksporterom . F ab ry k i  tytoniowe, w celu uniknięcia 
nadużyć i zabezpieczenia wpływ u podatków , po d 
daje się kontroli. W ym iar i pobór p o d a tk u  ty tonio
wego w Algierze unorm owano d ek re tem  z dnia 18 
grudnia 1927 r.

D ek re t  ten  reguluje upraw ę tytoniu, handel su 
rowcem, fabrykację, sprzedaż i przewóz tytoni, oraz 
ustala  sankcje karne  za popełnione przekroczenia.

W  S tanach  Zjednoczonych, poza cłem  wwozo- 
wem, w prow adzono poda tek  w ew nętrzny  przez  b an 
derolę, nazw any podatk iem  obiegowym, z k tórym  
łączą się pozwolenia, w ym agane od w szystkich k u p 
ców hurtow ych i detalicznych. W ytw órczość  jest 
wolna, lecz dzięki surow ym  karom, ilość p rz ek ro 
czeń rów na się praw ie  zeru. P oda tek  w postaci 
banderoli  nak łada  się dopiero po wyjściu gotowego 
w yrobu z zakładu, to znaczy wtedy, gdy wyrób p rze 
chodzi od przem ysłow ca do kupca. P o d a tek  obiego
wy wynosi 18 cen tów  od funta tytoniu, to jest nieco 
mniej niż 1 frank złoty, od 3 do 7 dolarów od tysiąca 
papierosów  i od t xA dolara do 15 dolarów od tysiąca 
cygar. Popyt, jakim w porównaniu z tytoniem cieszą 
się w S tanach  Zjednoczonych papierosy, przyczynił 
się do stosunkowo wyższego ich opodatkowania.

W  Niemczech wreszcie wym ierza się podatek  
od uprawy, oparty  na ilości zbioru, oraz nak łada  się 
podatek  na w yroby tytoniowe, uiszczany zapomocą 
banderoli; wynosi on 20% ceny sprzedażnej cygar 
i tytoniu zwykłego i 40% ceny papierosów  i tyto- 

u przedniego.
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G dy porów nam y w yniki tych  rozm aitych  sy s te 
mów, okaże się, że najkorzystn iejszy  jest system  m o
nopolowy. N astępujące zestaw ienie, oparte  na d a
nych z r. 1926, dowodzi, że 1. ceny m onopolu fran 
cuskiego są znacznie niższe od cen  obow iązujących 
w N iem czech (14 fr. 20 w obec 28 fr, 35), w Anglji i w

S tanach  Zjednoczonych, t. j. w kra jach  nie posiada
jących m onopolu; 2. że p rocen t zysków , jaki o trzy 
muje państw o francuskie, jest jednakże znacznie 
w iększy od otrzym yw anego przez skarb  p aństw a w 
N iem czech, Anglji i A m eryce (73% w obec 46%, 
32 i 31%).

Tabela spożycia, cen i dochodów państwowych z tytoniu w krajach m onopolowych
i niemonopolowych.

Spożycie na osobę 
we frankach zlot.

C ena przeciętna we 
frankach zlot. płacona 

fprzez spożywcę 
za kilogram

Stosunek opłat 
na rzecz państw a 

do ceny wyrobów:

Anglja 89.29 W łochy . 32.40 Hiszpanja 15%

Danja . 56.45 Danja . . 28.40 F rancja 13%

H olandja . 39.88 Niemcy 28.35 W łochy . 13%

Niemcy 39.88 Szwecja . 22 25 Tunis 10%

A ustrja 35.21 A ustrja  . 21.20 Rum unja . 01%

Szwecja . 29.29 H olandja 20.40 Polska 06%

Czechosłowacja 22.87 Jugosław ja 16 30 A ustrja 64%

W łochy . 22.08 Czechosłowacja 14.74 Czechosłowacja 61%

Hiszpanja 16.35 F rancja . 14.20 W ęgry 59%

Jugosław ja 13.37 Polska 14.10 Turcja 56%

F rancja . 13.35 Hiszpanja 12.50 Szwecja . 49%

W ęgry . . . 12.80 Turcja 10.79 Niemcy 46%

Belgja. 11.97 W ęgry 10.15 Anglja 32%

Polska 10.08 Tunis 10.06 Algier 29%

Tunis 7.86 Algier 6.80 Danja 26%

Algier 7.34 Rum unja . 7.80 Belgja 24%

R um unja .. 7.08 Belgja 4.80 Holandja . 12%

Turcja 6.25

Podkreślone -------- kraje, nie posiadające mo lopolu tytuniowego.

(T abacs Helleniques, m. 8, październik 1929),
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Zwierzęta pożyteczne dla tytoniu.
N iek tó re  zw ierzę ta  są pośrednio pożyteczne dla 

tytoni. W e W łoszech  p rzedew szystk iem  ceni się n ie 
toperze, k tó re  o zm roku i nocną p o rą  dokonyw ują 
praw dziw ego pogrom u ow adów , m iędzy innem i szko- 
dników  ty ton iu  tak ich  jak: m elolontha (gąsienice
chrabąszczy m ajow ych), anom ala, agrotis (gąsienice 
m otyli), m elanotus, cebris, m am estra, heliotis, p lusia , 
aglossa, tipularia, forficula, phaneroptera , oceanthus, 
tetram orium , aphis, i t. p.

Niemniej są pożyteczne zw ierzęta m ięsożerne 
dzikie i domowe; jak: koty, łasice, kuny, tchórze,^ i 
sy, poniew aż pożywieniem ich są szczury, myszy 
i owady: cetenio, m aggielini (majowe żuki), anom ale, 
poczwarki ćmy nocnej, szarańcze, pasikoniki, św ier
szcze i t. p,

Z pośród zw ierząt owadożernych, jeże, myszy 
ryjów ki i krety, również z jad a ją  wielkie ilości ow a
dów znadujących się w z.emi w stanie poczwarek, 
bądź też w stanie dojrzałym ; w praw dzie zw ierzęta te, 
kopiąc chodniki, uszkadzają  korzenie roślin, mimo to 
jednak można zaliczyć je do pożytecznych, gdyż m a
sowo niszczą szkodliwe owady.

Szczury i m yszy są szkodnikam i dla nasion ty 
toniu w polu i W m agazynach, niszczą jednak również 
wiele owadów szkodliwych.

W ielka ilość ptaków, żywiąc się owaaam i, jest 
pożyteczna dla tytoni.

N ależą tu: sokcły, krogulce, kanie, sowy, drobne 
dzięcioły, k tó re poza polowaniem  na szczury i m y
szy, z jad a ją  szkodliwe owady, jakiem i są: szarańcze, 
pasikoniki, świerszcze, m ajow e żuki i t. p.

Najw iększy jednak pożytek przynoszą wszelkie 
odm iany wróbli, słowiki, czarnogłówki, pliszki i t  p., 
k tórych pożywieniem są w yłącznie owady, a zatem  
szkodniki tytoniu.

N astępnie kosy, drozdy, kruki, sroki, kraski, 
wilgi i t. p. żywią się chętniej owadami, niż nasionami.

Jaskó łk i karm ią się także w yłącznie owadami, 
chw ytając je w locie; dudki karm  ą się owadam i ,, i

PUlai"N ależą tu  jeszcze sikorki, czyże, zięby, k tóre 
również niszczą owady.

Przedew szystkiem  cenią we W łoszech wróble. 
W yrządzają  w praw dzie szkody w zbożu, jednakże 
obliczając straty , jakie pow odują i korzyści, jakie 
przynoszą d la rolnictwa, należałoby raczej zaopieko
wać się nimi, tak  jak to się dzieje w A nglji i w A m e
ryce Północnej, gdzie od wielu la t w prow adzono od
mianę wróbli paser montanus, k tóre zw alczają n a
jazd owadów, przyczyniając się do rozw oju rolnictwa.

W róble są szkodliwe dla rolnictw a w ciągu 
okresu dojrzenia do m łócenia zboża, oraz w czasie 
zasiewów jesiennych, trw ających  najw yżej miesiąc, a 
zatem  w ciągu dwu miesięcy w roku.

Natom iast w ciągu pozostałych 10 miesięcy ży
wią się owadami, których mil ja r darni niszczą.

W róble, z jada jąc  nasiona tytoniowe, pokryw ają 
znacznie ową s tra tę  przez oczyszczanie pól tytonio
wych z niezliczonej ilości szkodników tytoniowych, 
jakiemi są szarańcze, świerszcze i wiele innych 
owadów.

N astępnie po w róblach uw ażać należy  za poży
teczne dla tytoni indyki i kury, k tó ry  w ypędzane na 
pola tytoniowe, oczyszczają je z gąsienic szkodników
tytoniowych. . ,

W szystkie też ow adożerne gady i płazy, jak: 
żółwie, węże, jaszczurki, ropuchy w szelkich odmian 
uw aża' się we W łoszech za pożyteczne dla tytoni.

Jaszczurka, sunąca wolno w śród traw  i po 
upraw nej ziemi, zbiera bezustannie owady, lub ich 
zarodki, nie dające się spostrzec i niszczy ich całe 
gniazda, nie pozostaw iając ani jednego ja jka .

W ęże zaś z ja d a ją  szarańcze, świerszcze, jako-
też szczury i m yszy polne.

A nglja swego czasu  w idząc groźbę spustoszenia, 
czynionego na roli p rzez rozm nażające się owady, 
sprow adziła z W łoch kilka wagonów ropuch, aby
oczyściły pola i ogrody.

Tak samo żaby, żabki zielone, sa lam andry  żywią 
się owadami szkodliwemi dla rolnictwa.

Co się zaś tyczy owadów, to n iektóre z nich są 
szkodliwe —• inne nieszkodliwe (obojętne), a wreszcie 
są i takie, k tóre po lu jąc na  inne ow ady szkodliwe, są 
tem sam em  pożyteczne. . . ,

Za pożyteczne ow ady należy  z rodziny chrzą- 
szczów uw ażać następu jące: carabus (szczypaw ka), 
calosom a (gąsienicznik), nebria , cicindela i t. p., k tó 
re  polują na w szystk ie postacie  owadów.

P oży teczne są rów nież: coccinella (biedronka, 
boża krów ka, karm iąca  się mszycami), chilocorus, 
h ister, melce, sitaris i tenebrioides.

N astępn ie do pożyiecznych  dla ty ton i m ożna 
zaliczyć ow ady: phygadenon, trichonum , ham iteles, 
lestria, dibrachis, pim pla, pristom erus, ascogaster, 
m iorodus, aporteles, chelonus, chitom atix, paniscus, 
tricogram m a, laphyctes, lup lectrus, m eteorns, 
chim neria, k tó rych  gąsienice żyją kosztem  jaj moiy- 
li m am estra  i plusia.

Szkodliw e natom iast dla ty ton i są n iety iko  te 
owady, k tó re  żyw ią się tytoniem , ale rów nież i te, 
k tó re  go toczą, dziuraw ią i niszczą, poszukując in n e
go pożyw iena.

Jak k o lw iek  uw aża się za bardzo  pożyteczne 
owady, n iszczące inne ow ady szkodliw e dla tytoni, 
to  jednak entomologowie i p lan ta to rzy  ty toniu  nie 
są jeszcze pew ni, w jakim  stopniu  przynoszą korzyść, 
czy też  pow odują szkody ow ady tego rodzaju  jak 
np. tenebrioides m auritanicus, p ląd ru jące  w belach 
ty toni w schodnich za gąsienicam i szkodników  ty to 
niowych.

( B o l l e t in o  Tecnico  Nr .  3, VII,  VIII ,  X,  1929).

Wzorowa fabryka papierosów w Niemczech.

Drugi tom  z serji opisów w zorow ych w y tw ó r
ni niem ieckich p rzedstaw ia  w ytw arzan ie p ap ie 
rosów  w przedsięb io rstw ach  spółki akc. „Reemtsma 
w A ltona - B ahrenfeld, H anow erze i Ham burgu. 
(M usterbetriebe Deutscher W irtschait. Band 2: Die 
Cigarettenindustrie, Reemtsma A ktiengeselschait 
Altona - Bahrenield von Dr, Martin Voigt, 1928, 
Organisation Verlagsgesellschait m, b. H, (S, Hirzel), 
Berlin W, 8),
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Po krótkich ogólnych rozważaniach o w ytwór
czości papierosów, jako wytwórczości masowej, 
w k tórej mogą i powinny znaleźć zastosowanie do
św iadczenia  i zdobycze najrozmaitszych dziedzin 
wiedzy, au to r  przystępuje do opisu metod, opartych 
na owych zdobyczach wiedzy, s tosowanych w za k ła 
dach „Reem tsm a".

A by  móc rozporządzać stale tytoniem  jedna
kowego ga tunku  i jednakowej dobroci, firma posia
da rozgałęzioną organizację zakupów  na całych 
W schodzie. Zakupów  dokonyw a się bezpośrednio 
u p lan ta to rów  z pom ocą całego sz tabu  w ykwalifi
kow anych znawców surow ca na zasadzie uprzednio 
opracowanego szczegółowego planu. W  niektórych 
okręgach  „R eem tsm a" pracuje  z wschodniemi 
p rzedsiębiorstw am i handlowemi, k tó re  skupują su 
rowiec wyłącznie dla tej firmy. F erm entac ja  i m a
nipulacja zakupionego tytoniu odbywa się pod czuj- 
nem okiem fachow ców  ,,Reem tsm y‘‘. Do obowiąz
ków funkcjonarjuszy organizacji zakupów należy też 
ustalanie m ieszanek i próbowanie, bądź też p ro jek 
tow anie  nowych rodzajów mieszanek.

W szystk ie  te  zabiegi zmierzają do zapew nie
nia palaczow i pewnej określonej m ark i stałej dosta
wy papierosa  jednakowej dobroci i jednakowego 
składu.

S ta rann ie  dobrane przez specjalistę części 
sk ładow e m ieszanki k ieruje się do działu, w którym  
robotn ice rozłączają sprasow ane w belach pojedyń- 
cze liście. Dla każdego gatunku  papierosów, w za 
leżności od ilości tytoni, wchodzących w sk ład  m ie
szanki, wyznacza się oddzielne „zespoły robotnic. 
Robotnice te rozluźniają  liść po liściu i k ład ą  każdy 
z nich na przebiegającą p rzed  stołem ruchomą taśmę, 
k tó ra  znosi liście na biegnącą prostopadle  do stołów 
ogólną ruchom ą taśmę. Ogólna taśm a unosi z kolei 
liście przez szyb do skrzyni-zbiornika. Po  15 takich  
skrzyń, zawierających w sumie 1.000 kg mieszanki, 
tkw i w bębnie, s tanow iącym  w łaściw ą m aszynę do 
mieszania. P rzez  k ręcenie  bębna  otrzymuje się zu
pe łn ie  jednolitą mieszankę. Niemal cały  proces 
mieszania odbywa się więc drogą mechaniczną, r ę 
ka  ludzka dotyka liście tylko jeden raz —  przy  ro z
łączaniu. Po ukończeniu  zabiegu mieszania, ty toń 
p rzykryw a się wilgotną p landeką, aby  po pew nym  
czasie przew ieźć go w tej samej skrzyni na wózku 
elek trycznym  do kra jarek . Dzięki stosowanej przez 
,,R eem tsm ę“ metodzie mieszania, liście idące na 
kra jarkę, leżą w praw idłow ych w ars tw ach  pozio
mych, podczas gdy dawne sposoby mieszania rozrzu 
cają liście chaotycznie, co sprzyja ich łamaniu się 
i kruszeniu, K rajany ty toń  odkurza się i spulchnia 
zapom ocą nowej instalacji powietrznej, unoszącej 
k ra jankę  z szybkością 12 m etrów  na sekudę. B ada

nia mikroskopijne wykazują, że ty toń  po tym  zab ie
gu nie zaw iera  zupełnie cząsteczek  kurzu.

,,R eem tsm a"  czyni wiele wysiłków, aby  p od
czas w ytw arzan ia  pap ierosów  ty toń  znajdow ał się 
w równomiernej tem p era tu rze  i w powietrzu, do s ta 
tecznie nasyconem  wilgocią. J e s t  to jeden  z naj
ważniejszych w arunków  zachow ania przez ty toń  
aromatu. Po długich próbach  i doświadczeniach 
ustalono, że w łaściw em  optimum jest tem p era tu ra  
20° i wilgotność pow ietrza , rów na 75%. A b y  stale, 
niezależnie od p o ry  ro k u  i pogody, u trzym ać w 
swych zakładach  jednakow ą tem pera tu rę  i jednako
wy stopień  wilgotności pow ietrza, urządziła  „Reem t- 
sm a“ specjalne bardzo skom plikow ane instalacje 
(Konditionirungsanlagen). Zaw artość  wilgoci w k ra 
janym tytoniu  bada  się zapom ocą skonstruow anych  
ad hoc aparatów . T eraz  następuje  w łaśc iw y wyrób 
papierosów: ty toń  idzie na au tom atyczne nabijacz- 
ki, s tąd  gotowe papierosy  w t. zw, , ,kragach“ t r a 
fiają do składów. Znajdujące się w składzie p ap ie 
rosy podlegają ustawicznym  badaniom  co do za w ar
tości wilgoci.

A by dostarczone spożywcy papierosy mogły 
s tale zachow ać pew ien stopień wilgoci, m uszą być 
odpowiednio opakow ane. L abcra to rjum  „Reem t- 
sm y“, po  licznych badaniach, w ybra ło  do tego celu 
określone gatunki odpowiednio spreparow anego p a 
p ie ru  pergam inowego i cynfolji. P ude łka  i inne opa
kow ania w yrabia ją  w łasne fabryki w M uschan (Łu- 
życe Górne), D reźnie i Seifhennersdorie.

Składów  gotowych wyrobów  „R eem tsm a" nie 
posiada, gdyż popyt znacznie przew yższa podaż.

N iek tó re  przeznaczone na wywóz w yroby p a 
kuje się w za lutow ane pude łka  metalowe, z k tó rych  
usuwa się powietrze. P ap ierosy  zyskują przez to na 
trwałości i opierają się naw et w arunkom  klim atycz
nym okolic podzwrotnikow ych.

Ekspedycja  pap ierosów  odbywa się we w łas 
nych wozach kolejowych „Reemtsmy",, zabezpie
czających tow ar od w strząśnień i uszkodzeń. T ran s
po rty  odchodzą z fabryk w prost  do oddziałów bez 
przeładow yw anie  po drodze.

Cały przebieg w ytwórczości opar ty  jest w 
„Reem tsm ie"  na zasadach  naukowych. S ta tys tyka  
i kontro la  w ytwórczości gra tu  w ielką rolę. W ciąż 
liczy się, w aży i mierzy.

W yniki liczbowe tych wszystkich  zabiegów 
i usiłowań są następujące:

w roku  1919 w ytworzono 90 miljonów p ap ie 
rosów,

w roku  1927 w ytworzono 3.293 miljony pap ie 
rosów,

w roku 1919 zatrudniano 70 pracowników,
w roku 1928 zatrudniano 4600 pracowników.
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